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Kryzys zaufania wobec polityki bloków Ostatnie pole kry

Pakt atlantycki podrywa autorytet ONZ
stwierdza delegat Polski na konferencji w N. Jorku

NOWY JORK (PAP). Trudności, jakie wyłoniły się podczas rokowań 
nad paktem atlantyckim, są żywo komentowane przez prasę amerykań­
ską. Trudności te są dwojakiego rodzaju. Wynikły one z rozbieżności mię­
dzy rządem amerykańskim a Kongresem, oraz ze sprzeczności między 
krajami europejskimi a St. Zjednoczonymi. Kongres USA — jak wiado­
mo — sprzeciwia się umieszczeniu w 
żuli automatycznej.

projektowanym pakcie tzw. klau-

Analizując te trudności, „Daily 
Worker“ pisze:

„Gdyby pakt ten miał naprawdę 
charakter obronny — jak twierdzi 
Dep. Stanu — nie byłoby żadnych 
wątpliwości ani trudności. Jest to 
jednak pakt agresywny i stąd wyni­
kają rozmaite przeszkody polityczne 
i prawne, przeszkody niełatwe do u- 
sunięcia“.

Cytuje się także charakterystyczny 
głos prawicowego dziennika szwedz­
kiego „Stockholms Tidningen“, który 
poidkreśla, że wartość reklamowa pak 
tu atlantyckiego ogromnie się zmniej 
szyła.

Dyplomacja amerykańska — pisze

Pokojowe manifestacje
robotników polskich

Głosy prasy radzieckiej
MOSKWA (PAP). Cała prasa ra­

dziecka z „Prawdą“ na czele zamie­
szcza wiadomość z Warszawy o ma­
sowych wiecach i zebraniach na te­
renie całej Polski, na których polski 
świat pracy daje wyraz swej solidar 
ności z polityką pokojową Zw. Ra­
dzieckiego i zakłada protest przeciw 
ko zakusom anglo-amerykańskich 
podżegaczy wojennych.

dziennik — jest ostro krytykowana 
za dążenie do wprowadzenia w błąd 
i wciągnięcie do paktu atlantyckie­
go małych państw, jak np. Norwe­
gia. Podróż norweskiego ministra 
spraw zagranicznych Lange do Wa 
szyngtonu przyniosła pewną ko­
rzyść. Dzięki podróży tej zrozumia­
no, jak w rzeczywistości przedsta­
wia się sytuacja. Można teraz mó­
wić o kryzysie zaufania do paktu 
atlantyckiego. Kryzys taki — pod­
kreśla dziennik szwedzki — niewąt­
pliwie istnieje.

Oferta de Gasperi‘ego
RZYM (PAP). Przewodniczący frak 

cji parlamentarnej włoskiej partii so 
cjalistycznej Pietro Nenni w artyku­
le, opublikowanym na łamach tygod­
nika „Mondo Operaio“, wykazuje 
bezpodstawność twierdzeń 'de Gaspe- 
ri, jakoby przyszłe układy militarne 
między członkami unii europejskiej 
miały charakter wyłącznie obronny.

Nenni cytuje notę, którą — wedle 
informacji „New York Times" — 
rząd włoski wysłał 12 bm. do Dep. 
Stanu USA. W nocie tej rząd wło-' 
ski miał stwierdzić, że gotów jest 
przystąpić do paktu atlantyckiego,

rezygnując nawet z zagwarantowa­
nia mu automatycznej pomocy mi­
litarnej, aby „dać przykład innym 
państwom".
Jeśli informacja ta jest prawdziwa 

— stwierdza Nenni — to jest ona do­
wodem, iż RZĄD ZAMIERZA WCIĄ­
GNĄĆ KRAJ W SZALEŃCZĄ AWAN 
TURĘ.

Odczyt dr. Suchego
NOWY JORK (PAP). Delegat Pol­

ski do ONZ dr Juliusz Suchy wygło­
sił na uniwersytecie nowojorskim, 
podczas specjalnej konferencji poświę 
conej ONZ, referat, w którym omó­
wił projekt paktu atlantyckiego.

Mówca stwierdził, że St. Zjednoczo 
ne i W. Brytania, dążąc 'do realiza­
cji tego paktu, chcą postawić ONZ 
przed faktem dokonanym. Akcja ta 
podrywa autorytet ONZ i może do­
prowadzić do załamania się całej or­
ganizacji.

Dr Suchy oświadczył dalej, że kon­
flikt między ustrojem socjalistycznym 
a kapitalistycznym, który istniał na­
wet podczas wspólnie prowadzonej 
wojny, nie usprawiedliwia obecnej 
„zimnej wojny“, prowadzonej przez 
S. Zjednoczone.

„Zimna wojna" została podjęta 
przez St. Zjednoczone bez żadnej 
prowokacji ze strony ZSRR. Kolej­
ne etapy „zimnej wojny" — to plan 
Marshalla, odbudowa Niemiec Za­
chodnich, blok zachodni i obecnie 
pakt atlantycki. Wszystkie te posu­
nięcia są niezgodne z Kartą ONZ.
------ • - — I

Pomoc USA dla Europy — podkre­
ślił mówca — powinna była nastąpić 
za pośrednictwem Komisji Europej­
skiej ONZ, gdyby St. Zjednoczone 
rzeczywiście chciały pomóc Europie, 
a nie realizować swe cele wojenne. 
Blok zachodni ma charakter zdecydo­
wanie militarny, a pakt atlantycki 
jest „szczytem rozwoju agresywnych 
celów“.

Mówca zakończył wezwaniem do 
utrwalenia pokoju i bezpieczeństwa 
w ramach ONZ oraz do załatwienia 
sporów na 'drodze pokojowej.

Referat dr Suchego spotkał się z 
aplauzem audytorium — przeszło 300 
nauczycieli, uczestników kursu ONZ.

„New York Times“* ogłosił stresz­
czenie referatu p. t.: „PAKT ZACHO 
DNI UWAŻANY JEST ZA GROŹBĘ 
DLA POKOJU. — Delegat Polski do 
ONZ oświadcza, że istnieje zdrowa 
podstawa współpracy“.

Robotnicy, zatrudnieni przy moście średnicowym w Warszawie w ostat­
nich dniach pracowali bez wytchnienia, żeby zdążyć z usunięciem spod 
przęseł rusztowań pomocniczych przed ruszeniem lodów. Zdążyli. Ruszto­

wania znikły, a pozostały jeszcze język lodowy spłynie lada, chwila.

Obóz Kuomintangu rozbity na 3 grupy
53»»—«TI ■■MUT   niMiiwiiiiiiam—E rp ITMWnRl

USA pragną kontynuować wojnę chińską
z centrali Czang-Kai-Szeka na

SZANGHAJ (Obsł. wł.). Rzecznik chińskiej Ligi Demokratycznej, któ­
ra jak wiadomo ma nadzieję wejść w skład przyszłego rządu koalicyjne­
go w Chinach, Lo-Lung-Czi, potępił wyraźnie w USA tendencje popie­
rania nadał wojennego obozu Kuomintangu.

Formozie

Czy znowu reforma walutowa
w Niemczech Zachodnich?

BERLIN (PAP). Według doniesień 
prasy berlińskiej, w Niemczech Za­
chodnich krążą pogłoski o drugiej re­
formie walutowej, która ma być ja-, 
koby przeprowadzona w najbliższym 
czasie.

Pogłoski wzmogły się szczególnie 
od cza9u, kiedy dzienniki przyniosły 
wiadomość, iż w Londynie drukuje 
się obecnie nowe marki zachodnie.

Przedstawiciele inteligencji norweskiej 
przeciwko awanturniczej polityce 
inicjowanej przez min. Lange

OSLO (PAP). Podano tu do wiadomo 
ści, iż wybity pedagog August Lange, 
brat norweskiego ministra spraw za­
granicznych Halvarda Lange, wypo­
wiedział się stanowczo przeciwko po 
lityce proamerykańskiej, prowadzo­
nej przez rząd norweski. Również 
znana lekarka pani Varl, uważana do 
tychczas za osobę pozostającą w sto­
sunkach przyjacielskich z ministrem

DOKUMENT PRZYJAŹNI
LIST przodowników rolnictwa Ra­

dzieckiej Ukrainy do chłopów po! 
skich, ogłoszony wczoraj w prasie, nie 

ma nic wspólnego z oficjalnymi 
grzecznościowymi formułkami, wymie­
nianymi zwykle na różnych konferen­
cjach czy innych imprezach między­
narodowych. Jest to dokument ser­
decznej i szczerej przyjaźni JEDNE­
GO WOLNEGO NARODU dla DRU­
GIEGO WOLNEGO NARODU. Brzmi 
on jak list dobrego gospodarza, który 
ciężkim trudem i walką zdobył swą 
dzisiejszą pozycję i słusznie szczyci 
się nią, do gospodarza-sąsiada, mają­
cego jeszcze wiele trudności do poko­
nania.

Olbrzymie były przeszkody, z któ­
rymi musieli walczyć chłopi radzieccy 
długo jeszcze po interwencji i wojnie 
domowej. Przeciwstawili się ich twór 
czej pracy, budowaniu przez nich 
nowego ustroju wsi agenci obcy, pod­
szywający się pod nazwy różnych „o- 
pozycji", bogacze wiejscy, reakcyjni 
duchowni, przeszkadzały im pozosta­
łości starej ideologii i brak świadomo 
ści we własnych szeregach. „Ale my— 
czytamy w liście — pokonaliśmy wszy 
stkie trudności i przezwyciężyliśmy 
wahania, gdyż kroczyliśmy za partią 
bolszewicką“.

Dzięki temu chłopi radzieccy mogli 
stworzyć rolnictwo nowoczesne i zme 
chanizowane, które zapewnia im do­
brobyt i rozwój kulturalny, które m. 
:n. umożliwiło Związkowi Radzieckie­
mu wygranie wojny i odbudowę znisz 
czeń wojennych.

„Dawniej chłop porał się z sochą 
na skrawku ziemi“ — piszą autorzy 
listu. Dziś wieś ukraińska ma do dy­
spozycji traktc-ry, kombajny i inne 
maszyny rolnicze, obsługiwane przez 
tysiące specjalistów. Gigantyczny 
plan przeistoczenia przyrody, który w 
ZSRR już zaczęto realizować, unieza­
leżni rolnictwo w znacznej mierze od 
warunków atmosferycznych, zapobie­
gnie klęskom żywiołowym.

800 tys. domów wzniesiono .na wsi 
ukraińskiej już po wojnie — ta jedna 
tylko cyfra uzmysławia nam rozmach 
odbudowy wsi radzieckiej. Olbrzymie 
są również sukcesy pod względem od­
budowy inwentarza, elektryfikacji, bu 
dowy szkół, żłobków, klubów, radiofo- 
nizacji wsi itd. Zastosowanie najnow­
szych zdobyczy nauki i techniki umoż­
liwia osiągnięcie niezwykle wysokich 
plonów. List podaje liczne przykłady— 
42 cetnary pszenicy z jednego ha, 636 
cetnarów buraka cukrowego z jedne­
go ha, itd. itd.
Ą UTORZY listu podają również 

przykłady dobrobytu ukraińskich 
kołchozów, a zatem i chłopów kołchoż

ników. Ale ich duma odnosi się nie 
tylko do sukcesów materialnych. 
Chłop ukraiński zdaje sobie z tego 
sprawę i docenia to, że ZANIKAJĄ 
RÓŻNICE MIĘDZY WSIĄ A MIA­
STEM nie tylko zewnętrzne, lecz i 
kulturalne. Autorzy listu podkreślają 
nieograniczone możliwości kształce­
nia się chłopów. Podają dla przykła­
du, że z jednego tylko kołchozu im. 
Budionnego wyszło 2 inżynierów, 7 
nauczycieli, 3 agronomów, 33 lekarzy, 
4 oficerów i 7 innych specjalistów.

W warunkach kapitalistycznych a- 
wans społeczny chłopa, jeśli w ogóle 
jest możliwy w poszczególnych wypad 
kach, może się dokonać tylko drogą 
oderwania się danego człowieka od 
swej klasy. W warunkach socjalizmu 
dokonał się AWANS SPOŁECZNY 
CHŁOPÓW JAKO KLASY — mówi o 
tym list kołchoźników: „W żadnym 
kraju na świecie praca chłopa nie 
jest tak ceniona, jak w Związku Ra­
dzieckim“. I autorzy listu podają cy­
frę chłopów ukraińskich odznaczonych 
orderami i medalami w r. 1947 — jest 
ich 14.626.

Przytoczyliśmy tylko kilka cyfr, kil 
ka przykładów. Wymienienie w liście 
wielu takich cyfr, jak i cały ton 
listu świadczy o tym, jak bardzo chło 
pi ukraińscy czują się PEŁNOPRAW­
NYMI GOSPODARZAMI SWEGO 
KRAJU.
D OWNIEZ u nas, przed polskimi 

chłopami mało- i średniorolnymi 
stoi ciężka walka z resztkami kapita­
lizmu, z reakcją z ciemnotą, stoją 
trudności często podobne do tych, ja­
kie miała do pokonania wieś radziec­
ka. W cytowanym liście autorzy za­
pewniają chłopów polskich o swej 
przyjaźni i chęci pomocy, wyrażają 
pewność, że i polscy chłopi przezwy­
ciężą wszystkie trudności.

Lange, ogłosiła artykuł, w którym 
przestrzega przed £,niebezpieczeń-> 
stwem, wynikającym z awantur po-, 
litycznych inicjowanych przez min. 
Lange".

Podobne oświadczenia złożyło tak­
że kilku innych wybitnych przedsta­
wicieli inteligencji norweskiej, w 
tej liczbie grupa pracowników de­
partamentu zdrowia z dr. Szafren-’ 
bergiem na czele.

Delegacja intelektualistów c dr. 
Szafrenbergiem na czele udała się 
do parlamentu i przekazała depu­
towanym list, zawierający protest 
przeciwko popieraniu przez rząd 
norweski agresywnej polityki an- 
glo-amerykańskiej.

Inflacja w Horwegii
LONDYN (PAP). Przebywający tu' 

dyrektor Banku Norweskiego Gun- j 
nar Jahn złożył przedstawicielom 
prasy oświadczenie, w którym pod­
kreślił wzrastające trudności gospo­
darcze Norwegii i zwiększające się 
niebezpieczeństwo inflacji.

„Jeśli rząd nie przedsięweźmie w 
najbliższym czasie zdecydowanych 
środków przeciwko inflacji, to sy­
tuacja Norwegii stanie się kata­
strofalna“ — stwierdził Gunnar 
Jahn.

Lo zdemaskował zamiary Ameryki 
kontynuowania chińskiej wojny do­
mowej z centrali na Formozie. Lo o- 
strzega, że fakt ten „odepchnie Chiń 
czyków na zawsze od Ameryki i za­
mieni Chiny w obóz antyamerykań- 
ski".

Jak wiadomo duża część Ligi De­
mokratycznej, do której należy Lo, 
liczy na odegranie roli „pomostu“ po 
miedzy USA a komunistami chiński­
mi.

NOWY JORK (Obsł. wł.). W No­
wym Jorku podkreśla się, że obóz 
Kuomintangu rozpada się coraz wy­
raźniej na trzy grupy:

1) grapa „pokojowa“ Li-Tsung-Je- 
na, kontrolująca Nankin i Szanghaj 
oraz posiadająca dominujące wpływy 
w prowincjach Hupeh, Anhwei, 
Kwangsi;

2) grupa Czang-Kai-Szeka—Sun-Fo, 
kontrolująca prowincje Kwanfung.z 
Kantonem, Fukien oraz Formozę i

część Chin południowo - zachodnich 
z Czungkingiem;

3) reszta Chin z prowincjami pół­
nocno-zachodnimi pozostaje pod pa­
nowaniem poszczególnych generałów, 
którzy gdzieniegdzie zaczynają już 
sobie skakać cło gardła.

W obliczu tej sytuacji armia ludo­
wa ma bez wątpienia rację, twierdząc 
że Chiny kuomintangowskie nie po-

siadają już jednolitego rządu i że wo 
bec tego ogólne rokowania pokojowe 
byłyby pozbawione znaczenia.

Wedle korespondentów amerykań­
skich władze ludowe liczą natomiast 
na całkowite zerwanie Li-Tsung-Je- 
na z obozem Czang-Kai-Szeka i mo­
żliwość negocjowania w takim razie 
odrębnego pokoju. Grapa Li-Tsung- 
Jana musiałaby wówczas przyjąć 
wszystkie warunki komunistów. Z o- 
bozem Czang-Kai-Szeka natomiast 
na żadną ugodę liczyć nie można 
i pokój zależeć będzie od jego całko­
witej likwidacji.

Pomyślne wyniki akcji „H"
Plan kontraktów będzie przekroczony

Z całego kraju napływają wiadomo 
ści o rozwijającej się pomyślnie bieżą 
cej akcji skupu prowadzonej przez 
spółdzielnie gminne i o intensywnych 
przygotowaniach do kontraktowania 
trzody chlewnej.

Jak wynika z tych wiadomości rol­
nicy przywożą na spędy coraz więcej

Rada Wzajemnej Współpracy Gospodarczej
jest wynikiem pełnego rozkwitu
gospodarki państw Demokracji Ludowej

PARYŻ (PAP). Tygodnik „Action“ 
w obszernym artykule omawia zna­
czenie i cele Rady Wzajemnej Współ 
pracy Gospodarczej, utworzonej nie­
dawno przez Związek Radziecki i 
kraje demokracji ludowej.

„Jest to wydarzenie — pisze ty­
godnik — które stanowi niezmier­
nie ważny etap w historii krajów

demokracji ludowej oraz w dzie­
jach powojennych świata. Rada 
Wzajemnej Współpracy Gospodar­
czej jest naturalnym i logicznym 
wynikiem rozwoju każdego kraju, 
wchodzącego w jej skład. Jest ona 
przede wszystkim dowodem tego, 
że gospodarka państw demokracji 
ludowej jest w pełni rozkwitu".

Dalszy wzrost wydatków wojskowych w
760 miln. funtów na
przewiduje budżet na r. b

LONDYN (PAP). Rząd brytyjski opublikował „Białą Księgę“ na temat 
zarządzeń wojskowych W. Brytanii w roku budżetowym 1949/50.

Przytoczone dane świadczą o dal­
szym wzroście wydatków militarnych. 
„Biała Księga“ stwierdza, że brytyj­
skie siły zbrojne są „bardzo znaczne“ 
i że utrzymanie sił zbrojnych zagrani

W. Brytanii
zbrojenia

becnie trzy razy tyle, co zwykle w 
okresie pokoju.

Byłoby oczywiście lekkomyślnością 
niedocenianie tych trudności, które 
są i będą jeszcze poważne. Ale jeśli 
z drugiej strony możemy stwierdzić, 
że mimo wszystko będzie ich mniej 
niż niegdyś w Związku Radzieckim, i 
że będą łatwiejsze do pokonania — to 
świadomość tę zawdzięczamy Związ­
kowi Radzieckiemu.

Polska odzyskała swą wolność i bu 
duje nowy ustrój nie tylko dzięki zwy 
cięstwu Armii Radzieckiej nad faszy 
zmcm, ale również dzięki codziennej, 
ciężkiej pracy tych „milionów pro­
stych ludzi" radzieckich, która umo­
żliwiła to zwycięstwo. My wszyscy, 
a między nami i chłopi, możemy ko­
rzystać z doświadczenia tych milio­
nów prostych ludzi w każdej dziedzi­
nie. Kai.

USA przejmuj kolonie francuskie
pod kontrolę
banków amerykańskich

PARYŻ (Obsł. wł.). W Paryżu o- 
mawia się z zaniepokojeniem oświad 
czenie francuskiego ambasadora w 
Waszyngtonie, Bonneta, w sprawie 
całkowitego poparcia przez rząd fran 
cuski planu Trumana, odnoszącego 
się do eksploatacji terytoriów kolo­
nialnych.

Rozmowy w sprawie utworzenia 
„mieszanego“ towarzystwa francu­
sko - amerykańskiego dla eksploata­
cji kotonii francuskich zostały po­
dobno „pomyślnie“ zakończone, a 
środki finasowe, jakimi rozporządza­
ją banki amerykańskie, zapewniają 
im całkowitą przewagę w łonie tego 
towarzystwa.

Tym samym eksploatacja kolonii 
francuskich będzie decydowana w Wa 
szyngtonie, który poszukuje w pierw­
szym rzędzie surowców strategicz­
nych.

cą przyczyniło się w dużym stopniu 
do zwiększenia budżetu.

Ogólna suma kredytów na potrze 
by militarne w roku budżetowym 
1949/50 wynosi 759.860.000 funtów 
szterlingów. W 1948/49 roku kredyty 
na wszystkie trzy rodzaje broni wy 
nosiły około 457 milionów.
Rząd brytyjski pragnie doprowa­

dzić do końca roku budżetowego li­
czebność sił zbrojnych do 750 tys. o- 
sób.

W kołach politycznych podkreślają 
dysproporcję między ogromnymi wy 
datkami militarnymi W. Brytanii a 
możliwościami tego kraju. Podkreśla 
się przy tym że nikt nie ma zamiaru 
pomagać Wielkiej Brytanii w wyko­
naniu tego zadania, przekraczającego 
jej siły.
Znamienne milczenie 
Labour Party

„Daily Worker“ podkreśla, że wydat 
ki wojskowe W. Brytanii wynoszą o-

Jednakże członkowie Partii Pracy 
w parlamencie, którzy doskonale ro 
zumieją, że olbrzymie te wydatki 
podważają gospodarkę kraju i zagra 
źają wszystkim zdobyczom socjal­
nym, zachowują uporczywe milcze­
nie.

Znów 5 nagród
W KONKURSIE

»CZY JESTEŚ DOWCIPNY?«
wewnątrz numeru

żywca, co świadczy o rosnącym ’ za­
interesowaniu rolników dla nowych 
form handlu żywcem oraz o sprawno 
ści pracy spółdzielni.

Chłopi przekonują się, że sprze­
daż w spółdzielni jest dla nich ko­
rzystniejsza. Otrzymują bowiem za 
żywiec opłacalną cenę i nie są nara - 
żeni na wyzysk, uprawiany przez 
pokątnych handlarzy.
17 b.m. pierwsza zawarła z rolnika- 

mi-hodowcami kontrakty na dostawę 
tuczników spółdzielnia gminna w Hy- 
nowie w pow. Grójec. W pierwszym 
dniu w tej spółdzielni umowy na do­
stawę 49 tuczników podpisało 30 chło pow.

18 b.m. akcja kontraktowa rozpo­
częła się w całym’ kraju. Z napływa­
jących wiadomości wynika że chłoni 
doceniają w pełni korzyści, jakie da­
je im zawarcie umowy. Wielu chło­
pów kontraktuje dostawę 2 i więcej

Na podstawie dużego samtereso- 
wania chłopow akcją kontraktową 

się spodziewać, że ilość 
1-000.Ö00 sztuk projektowana do za­
kontraktowania będzie przekroczo-UO/,

Eisenhower
następcą Montgomery ego ?

NOWY JORK (Telepress). Płk. Fiel­
ding Elliot, którego komentarze woj­
skowe zamieszczane są w wielu dzień 
inkach, przepowiedział, że gen. Ei­
senhower zastąpi marszałka Montgo­
mery ego na stanowisku Dowódcy 
Bloku Zachodniego. „Posunięcie to — 
stwierdził-Elliot - jest jednym z a- 
merykanskich warunków stworzenia 
zachodniego atlantyckiego bloku pod 
kontrolą amerykańską“.

PtojeM nowej konstytucji Niemec 
będzie rzeczywistym wyrazem woli narodu 
stwierdza Otto Grotewohl

BERLIN (PAP). Otto Grotewohl, 
pełniący funkcje przewodniczącego 
komisji, wyłonionej przez Niemiecką 
Radę Ludową w celu opracowania 
projektu nowej konstytucji, udzielił 
wywiadu przedstawicielom prasy na 
temat prac tej komisji.

Jak stwierdził Grotewohl, prace 
nad projektem nowej konstytucji 
posunęły się już bardzo daleko na­
przód. Komisja konstytucyjna ści­
śle współpracuje ze społeczeń­
stwem. Dowodem zainteresowania 
społeczeństwa nową konstytucją 
jest m. in. fakt, że komisja otrzy­
mała już około 15 tysięcy rezolucji 
i wniosków, dotyczących poszcze­
gólnych zagadnień ustrojowych Nie 
mieć.
Grotewohl podał, iż problemy kon

stytucyjne były dyskutowane dotych 
czas na przeszło 9 tysiącach zebrań w 
strefie radzieckiej. Rezolucje tych ze 
brań zostały wykorzystane przez ko­
misję w swej pracy nad projektem 
nowej konstytucji niemieckiej.

„W bez<pośredniej pracy nad pro­
jektem nowej konstytucji — powie­
dział Grotewohl—biorą udział przed 
slawiciele wszystkich niemieckich 
partii demokratycznych 1 masowych 
organizacji społecznych Projekt ten 
będzie więc rzeczywistym wyrazem 
woli narodu niemieckiego w przeci­
wieństwie do projektu opracowywa­
nego w Bonn na zlecenie zachodnich 
mocarstw okupacyjnych, a mającego 
na celu zamaskowanie zamysłów se­
paratystycznych".



Delegacja Chłopów polskich Korzystając z poparcia Anglosasów w Radzie Bezpieczeństwa
zwiedza kołchozy ukraińskie

MOSKWA PAP). Bawiąca w Kijo­
wie delegacja chłopów polskich zwie­
dzała 17 bm. w. dalszym ciągu mia­
sto. Goście polscy obecni byli na po­
kazie filmu kolorowego „Radziecka 
Ukraina“. Szczególne uznanie chło­
pów polskich wywołały fragmenty 
filmu, odtwarzającego metody pracy 
na roli, stosowane przez znanego no 
watora rolnictwa ukraińskiego, Mar­
ka Oziomego, których delegacja pol­
ska poznała podczas narady ukraiń­
skich przodowników rolnictwa.

Wieczorem goście polscy obecni by­
li na przedstawieniu baletu „Kopciu 
szek“ w teatrze im. Szewczenki w Ki­
jowie.

18 bm. delegacja chłopów polskich 
wyjechała do kołchozów ukraińskich, 
w pierwszym rzędzie do znanego koł 
chozu „Osiągnięcia Listopada“, któ­
rego przewodniczącym jest wybitny 
pionier rolnictwa ukraińskiego Dub- 
kowiecki, autor książki pt. „Na Dro­
gach ku Komunizmowi“, przetłuma­
czonej niedawno na język polöki 
przecz Wandę Wasilewską.

Delegacji polskiej towarzyszy wice- 
min. rolnictwa Republiki Ukraińskiej 
Romaszczenko. Po zwiedzeniu szere­
gu kołchozów gaście polscy udadzą 
się do Zaporoża, gdzie zwiedzą wiel­
kie przedsiębiorstwa oraz Dniepro- 
fies.

Drugi dzień procesu bandy NSZ
Zeznania osk.

W 2 dniu procesu przeciwko ban-1 
dzie NSZ i jej „duchowym cpieku- | 
nom“ składał zeznania proboszcz pa i 
rafii Mrozy ks. Kazimierz Fertak, 
który przyznał, iż łączyły go z NSZ 
liczne kontakty. Oskarżony zbierał 
datki „na cele organizacyjne“ w miej 
scowych sklepikach oraz udzielał no 
clegu uzbrojonym członkom band le­
śnych.

Oskarżony przyznaj e, iż w drugi 
dzień Wielkanocy 1946 r. udał się do 
lasu, aby uczestniczyć w „święconym“ 
grupy dywersyjnej.

Prokurator zrezygnował z zeznań 
księdza, dotyczących działalności 
pozostałych oskarżonych świeckich, 
wychodząc z założenia, iż duchow­
ny ten związany jest tajemnicą spo­
wiedzi.
Ks. Fertak oświadczył: „Przebywa­

jąc w więzieniu miałem możność za­
stanowienia się nad działalnością 
związków i organizacji nielegalnych. 
Stwierdziłem, iż obraz tej działalno­
ści jest namalowany krwią pomordo­
wanych ojców rodzin, pojąłem łzy nie 
letnich sierot, rozpacz i niedolę rodzin 
po pomordowanych, pojąłem istotę ra 
bunków i grabieży. Widmo to stoi 
wciąż przed mymi oczyma.

Dlatego też rozumiem doskonale, iż 
każde poparcie, choćby nawet moral 
ne, jak przy spowiedzi świętej, urzą­
dzonej dla organizacji nielegalnej i 
podnoszącej tę organizację na duchu, 
jest przestępstwem.

Zdaję sobie sprawę, że będę kara 
ny nie dlatego, że jestem księdzem, 
kapłanem, lecz dlatego, że źle postę 
powałem, źle czyniłem. Pragnąłbym

ks. Fertaka
bardzo, aby położenie w jakim dziś 
się znajduję, było dostatecznym o- 
strzeżeniem dla wszystkich kapła­
nów. Chciałbym, żeby żaden z nich 
nie próbował w najmniejszej mierze 
przyczynić się do popierania tych 
organizacji, czy też do stykania się 
z nimi“.
Następne posiedzenie Sądu odbę­

dzie się 21 bm.

Holandia przedłuża wojnę w Indonezji
Broń brytyjska dla agresorów

NOWY JORK (PAP). Rada Bezpieczeństwa rozpatrzyła ostatnio poza 
porządkiem dziennym komunikat komisji ONZ w Indonezji. Komisja ta, 
złożona z przedstawicieli USA, Australii i Belgii miała przedstawić Ra­
dzie do 15 b.m. sprawozdanie. Jednakże, czyniąc aluzję do niesprecyzowa- 
nych bliżej „ostatnich wydarzeń w Ha dze“, komisja doniosła Radzie Bezpie­
czeństwa, że sprawozdania nie składa i prosi o przedłużenie terminu do 1 
marca.

Delegat radziecki Malik podkreślił/ 
że kwestia ta ma większe znaczenie, 
niż usiłuje się to przedstawić. Chodzi 
w danym wypadku o nowe pogwałce­
nie decyzji Rady Bezpieczeństwa 
przez rząd holenderski, który konty­
nuuje wojnę przeciwko ludności Indo 
nezji.

Wszelka dalsza, zwłoka może być 
wykorzystana przez rząd holender­
ski do dalszych działań wojennych 
i do zatrzymania w więzieniu przy­
wódców indonezyjskich. Rada Bez­
pieczeństwa nie powinna się na to 
zgodzić, powinna natomiast rozpa­
trzyć kwestię jakie środki należy za 
stosować, by zapewnić poszanowa­
nie decyzji Rady.
Delegat Egiptu przyłączył się do o- 

pinii przedstawiciela ZSRR i wyraził

Borlh oh może być włączony 
do państwu zachodnio-niemieckiego 

Izwiestia“ o uchwale Rady Parlamentarnej w Bonn>>
MOSKWA (PAP). Nawiązując do 

uchwały t.zw. Rady Parlamentarnej 
w Bonn, która — w myśl instrukcji 
anglo-amerykańskich — wypowiedzią 
ła się za włączeniem Berlina do ma­
rionetkowego państwa zachodnio-nie- 
mieckiego, oraz do wypowiedzi na ten 
temat samozwańczego nadburmistrza 
zachodnich sektorów Berlina — Reu­
tera, „Izwiestia“ stwierdzają, że Reu 
ter nie reprezentuje ludności Berlina, 
lecz grupkę reakcyjnych politykierów 
niemieckich.

„Wysuwanie podobnych postula­
tów — piszą „Izwiestia“ — świad­
czy o coraz bardziej awanturniczym 
charakterze polityki rozczłonkowa­
nia Niemiec realizowanej przez mo 
carstwa zachodnie i ich niemieckich 
lokajów“.
Plany takie napotykają na opór ze

strony demokratycznej opinii Berlina, 
całkowicie aprobującej oświadczenie 
biura informacyjnego radzieckiej ad­
ministracji wojskowej w Niemczech. 
Oświadczenie to stwierdza, że Berlin 
może stać się jedynie stolicą zjedno­
czonego państwa niemieckiego, i że 
znajdując się na terenie radzieckiej 
strefy okupacyjnej NIE MOŻE BYC 
WŁĄCZONY DO SEPARATYSTYCZ­
NEGO PAŃSTWA ZACHODNIO-NIE 
MIECKIEGO.

ubolewanie, że komisja ONZ nie u- 
dzieliła Radzie Bezpieczeństwa nale­
żytych informacji.

Delegat brytyjski Cadogan wypo­
wiedział się za przyjęciem prośby 
komisji.

Stanowisko to wywołało ostrą repli 
kę ze strony delegata radzieckiego Ma 
lika, który raz jeszcze zwrócił uwagę 
na obowiązki Rady Bezpieczeństwa.

HAGA (PAP). Dziennik „De Waa-r- 
heid“ wskazuje, że w czasie niedaw­
nego pobytu w Hadze marszałka Mont 
gomery — rząd Dreesa wyraził nie­
zadowolenie z powodu opóźniania do 
staw angielskiego sprzętu wojennego.

Rząd Attlee — Bevina zdaniem 
dziennika postanowił dostarczyć żąda 
ną przez Holendrów broń angielską. 
Decyzja ta została przyjęta w następ 
stwie oświadczenia rządu Dreesa, że 
nie będzie on wspomagał bloku za­
chodniego jeśli Anglia nie dostarczy 
koniecznej ilości broni na wojnę w In 
donezjk

W rezultacie rozmów anglo-holen 
derskich, postanowiono że armia 
holenderska zostanie całkowicie zre 
organizowana na wzór aaiglo-amery 
kański.

kiti»nezyjczycy walczą o wolność
HAGA (PAP) Agencja ANP donosi 

że na Jawie i Sumatrze trwają działa-

nia wojenne między wojskami holen­
derskimi i Indonezyjczykami

Na Jawie Indonezyjczycy przerwali 
komunikację między miastami Ma­
lang i Batu. Ciężkie walki toczyły się 
w pobliżu Surabai. Indonezyjczycy za 
atakowali pozycje holenderskie w re­
jonie Banlunga.
Polityka ntetęplhości

HAGA (Obsł. wł.). Rząd holender­
ski po raz czwarty odroczył expose 
premiera na temat polityki Holandii 
w sprawie Indonezji. Expose miało 
być złożone przez premiera Dreesa w 
parlamencie 18 b. m. Holandia nie od 
powiedziała dotychczas na rezolucję 
Rady Bezpieczeństwa z 28 stycznia.

W Hadze podkreśla się, że rozmo­
wy pomiędzy gabinetem a „Wysokim 
Komisarzem Holandii“ w Batawii, 
Beelem, nie doprowadziły jeszcze do 
uzgodnienia stanowiska rządu. W 
szczególności partia katolicka, która 
tworzy wraz z socjal - demokratami 
zasadniczy trzon rządu, wypowiada 
się za utrzymaniem polityki „nieu­
stępliwości“. Beel natomiast ma wy­
rażać pogląd, że trzeba skapitulować’’ 
wobec presji amerykańskiej i pozor­
nie chociażby zaspokoić żądania Ra­
dy Bezpieczeństwa.

W piątek wieczór nadeszła z Hagi 
nieoficjalna wiadomość, iż rząd ho­
lenderski postanowił zwolnić, inter­
nowanych na wyspie Banka, przy­
wódców republikańskich pod warun­
kiem, że nie będą oni chcieli powró­
cić do Dżogdżakarta w charakterze 
oficjalnych kierowników rządu re­
publiki.

----------—

Krwawe starcie z policją
Strajk powszechny w prowincji rzymskiej

RZYM (PAP). W papierni w Isola 
Liri podczas demonstracji z powodu 
zwolnienia 50 robotników, w starciu 
z policją zostało rannych przeszło 30 
osób. Celem usunięcia robotników o- 
kupujących gmach fabryczny użyto 
gazów łzawiących.

W piątek o godz. 16 wybuchł 
strajk powszechny w prowincji 
rzymskiej na znak protestu przeciw 
ko krwawym zajściom w papierni 
w Isoda Liri. Czas trwania strajku 
nie został określony.
Drukarze i pracownicy przemysłu

papierniczego proklamowali 24-godz. 
strajk powszechny w 
który rozpoczął się w 
18. W sobotę wskutek 
Włoszech nie ukazały

„Unita“

całym kraju, 
piątek o godz. 
tego w całych 
się dzienniki, 
donosi, że w 

grudniu ub. roku liczba bezrobot­
nych we Włoszech zwiększyła się o 
dalszych 200 tys. osób.

Dziennik

W rocznicę paktu przyjaźni
między ZSRR i Węgrami

BUDAPESZT (PAP), Z okazji przy 
padającej 18 bm. pierwszej rocznicy 
podpisania przez Zw. Radziecki i Wę 
gry układu o przyjaźni, współpracy 
i wzajemnej pomocy, premier Dobi 
Wystosował depeszę do Generalissi­
musa Stalina, w której stwierdza 
m. in.:

„Postępowe siły naszej ojczyzny 
walczą w jednolitym froncie o stwo­
rzenie nowego społeczeństwa i o trwa 
ły pokój. Za najlepszą gwarancję po­
wodzenia w tej walce uważamy przy­
jaźń Zw. Radzieckiego oraz ścisłą 
współpracę Zw. Radzieckiego i de­
mokracji ludowych pod przewodnic­
twem Stalina“,

Podobną depeszę wysłał węgierski 
min. spraw zagranicznych Rajk do 
min. Molotowa.

Mimo sprzeciwu USA i W. Brytanii
Komitet Współpracy Gospodarczej podejmuje dyskusję 
nad dyskryminacją w handlu europejskim

GENEWA (PAP). Rozpoczęły się tu 
prace trzech grup powołanych przez 
Komitet Rozwoju Handlu i Współpra

Osiągnięcia Poiski Ludowej
na odcinku kultury

MOSKWA (PAP). „Litieraturnaja 
Gazeta“ zamieszcza artykuł Adama 
Ważyka, poświęcony osiągnięciom 
Polski Ludowej na odcinku literatu­
ry, nauki, oświaty i sztuki.

„Zjednoczona, zwarta klasa robot­
nicza — konkluduje autor — jest je­
dyną siłą, która może skupić cały na 
ród i stworzyć prawdziwie ludową 
i narodową pod względem formy, a 
socjalistyczną — pod względem tre­
ści, kulturę nowej Polski“.

Działacz emigracyjny—Mieczysław Wdowiak
kierownikiem wydziału w DZPW

«*1Mieczysław Wdowiak, znany dzia­
łacz wychodźstwa polskiego we Fran­
cji i bohater głośnego procesu poli­
tycznego w Met.zu — został mianowa 
ny kierownikiem wydziału mobiliza­
cji sił roboczych Dolnośląskiego Zjed­
noczenia Przemysłu Węglowego.

Po powrocie do kraju jeszcze ub. r. 
Wdowiak natychmiast stanął do pra­
cy, na stanowisku starszego referenta 
dla spraw współzawodnictwa w 
DZPW.

Dzięki wielkim zdolnościom organi­
zacyjnym osiągnął on w pracy bardzo 
dobre wyniki, tak że obecnie powie-

rzono mu odpowiedzialne stanowisko 
kierownika wydziału mobilizacji sił 
roboczych.

„Za najważniejsze zadanie uważam 
przygotowanie odpowiednich miesz­
kań, zarówno dla górników reemigran 
tów, jak i przybyłych z całej Polski, 
którzy chcą się osiedlić na terenie na­
szego Zagłębia“ — mówi ob. Wdo­
wiak.

W 31-rocznicę
utworzenia Armii Radzieckiej

23 bm. w stolicy odbędą się uro­
czystości związane z obchodami 31-ej 
rocznicy utworzenia Armii Radziec­
kiej.

Wszystkie gmachy publiczne i pry 
watne w dniach od 21 do 24 bm. ude 
korowane będą flagami.

MOSKWA (PAP). Na terenie Zw. 
Radzieckiego rozpoczęły się przygo­
towania do obchodów zbliżającej się 
31 rocznicy armii radzieckiej. W za­
kładach pracy i w instytucjach, w 
uczelniach i kołchozach wygłaszane 
są referaty, poświęcone dziejom armii 
radzieckiej.

W I2-lg rocznicę
zgonu Ordżonikidze

MOSKWA (PAP). 18 bm. minęło 12 
lat od zgonu jednego z najwybitniej­
szych działaczy partii bolszewickiej, 
członka Biura Politycznego WKP (b) 
Ordżonikidze.

Ordżonikidze kierując od r. 1930 
do końca swego życia przemysłem so­
cjalistycznym, walczył niezmordowa­
nie o realizację wielkich pięciolatek 
stalinowskich.

cy Gospodarczej między krajami euro 
pejskimi.

Pierwsza grupa pod przewodni­
ctwem delegata Francji Fillipi będzie 
badała sprawę ulepszenia techniki o- 
brotów towarowych i płatniczych.

Większość członków tej grupy 
jest zdania, że handel między kraja 
mi europejskimi może i powinien 
rozwijać się na podstawie dwustron 
nych umów handlowych.
Druga grupa, pod przewodnictwem 

delegata Polski dr. Łychowskiego bę­
dzie badała możliwości rozszerzenia 
podstaw handlu europejskiego.

Trzecia grupa będzie omawiała za­
gadnienia polityki handlowej w Euro­
pie. Na pierwszym posiedzeniu grupa 
ta rozpatrywała sprawę dyskrymina­
cyjnej polityki St. Zjednoczonych w 
stosunkach handlowych ze Zw. Ra­
dzieckim i krajami demokracji ludo­
wej.

Mimo sprzeciwu delegatów St. 
Zjednoczonych i W. Brytanii grupa 
postanowiła większością głosów 
przeprowadzić dyskusję nad sprawą 
dyskryminacji.

Niedyskrecje 

eks-genernla
Wywiad amerykański cieszy się, jo 

śli można tu użyć tego wyrażenia, pod 
pewnymi względami „dobrą opinią“. 
Ta „dobra opinia“ odnosi się oczywi­
ście nie do celów, którym służy, ani 
do metod, jakimi się posługuje, lecz 
do pewnej sprawności technicznej, 
sprytu itd. Wydaje się nam jednak, 
że i pod tym względem ta wielce sza­
nowna instytucja bywa mocno przece­
niana. Weźmy choćby jeden drobny 
przykład; sprawę eks-generała Model 
skiogo.

B. generał Izydor Modelski pełnił 
funkcje attache wojskowego przy Am 
basadszie RP w Waszyngtonie do po­
czątku 1947 r. Od tego czasu był na 
urlopie i — nawiasem mówiąd, za poi 
Skie pieniądze — leczył się z powodu 
jakiejś „złośliwej choroby“ najpierw 
w Baltimore, w John Hopkins Hospi­
tal, a petem w Waszyngtonie, w Wal­
ter Reed Hospital. Gdy w sierpniu 
1948 r. został odwołany, zwlekał ja­
kiś czas a potem odmówił powrotu 
do kraju.

Do tego miejsca historia jest mało 
ciekawa. Cóż, zdarza się — zdrajca, 
który ciągnął forsę z dwóch źródeł, 
póki się dało, a gdy musiał zrezygno­
wać z jednego, zdecydował się na 
otwartą grę, by zatrzymać przynaj­
mniej to drugie.

A teraz parę słów o tym drugim 
właśnie źródle dochodów p. Modełskie 
go. Gdy tenże w związku z odwoła­
niem go przez Rząd składał oficjalne 
wizyty pożegnalne, udał się m. in. do 
gen. Mac Donalda, szefa wywiadu a- 
m ary kański ego, który zaproponował 
mu pozostanie w USA. Na to p. Model 
ski spytał ze wzruszającą, nazwijmy 
to, prostodusznością: „A co ja mam 
robić i co mi będziecie płacili?“ Ta 
prostoduszność, świadcząca o wyso­
kim stopniu inteligencji, zaskoczyła za 
pewne wytwornego generała Mac Do­
nalda, który nie udzielił wówczas wią 
żącej odpowiedzi. W sprawie tej istnie^ 
ją raporty napisane przez... samego 
Modaiskiego. Widocznie chodziło mu 
o przedłużenie — płatnego! — urlopu.

Dobrze poinformowane źródła twier 
dzą, że, jeśli idzie o propozycje uczy­
nione Modelskiemu przez gen. Mac 
Donalda, istnieje grubo więcej rewe­
lacji Nie ma w tym nic dziwnego wo­
bec jednej z fatalnych cech eks-geno 
rała — jego nieprawdopodobnej 
wprost niedyskrecji Zapytany np. 
przez korespondenta „New York He­
rald Tribüne“, czy miał kontakt z 
czynnikami amerykańskimi w czasie, 
gdy jeszcze pozostawał w służbie poi 
skiej, p. Modelski odpowiedział znowu 
ze zdumiewającą otwartością: „Oczy­
wiście, długo przedtem pracowałem 
dla bezpieczeństwa Stanów Zjednoczo 
nych“.

Trzeba przyznać, że w „zawodzie“, 
który p. Modelski obecnie ma zaszczyt 
wykonywać, taka otwartość jest ce­
chą niecodzienną, a nawet niezbyt cen

— jako że kompromitującą ich _
dla mocodawców, w tym wypadku dla 
wywiadu amerykańskiego. Dziwne 
jest więc, że gen. Mac Donald posłu­
guje się „pracownikiem“ tak wątpli­
wej wartości. Tym bardziej, że i rzeko 
me „rewelacje“, które publikuje te­
raz p. Modelski a z których skwapli­
wie korzysta „Głos Ameryki“_ to fal
syfikaty raczej prymitywne. Świad­
czą one również o przecenianiu przez 
niektóre koła osławionej techniki ame 
rykańsltiej.

WILCZEK

Zapowiedź dewaluacji
w krajach marshallowskich

Z DNIA NA DZIEŃ

Wyrzucone
Projekt budżetu wojskowego na 

1949/50, przekazany ostatnio przez 
rząd brytyjski Izbie Gmin, przewiduje 
wydatki na sumę ok. 760 milionów 
funtów. A zatem — teoretycznie — 
wydatki te mają być o 68 milionów 
funtów większe, niż w r. ubiegłym^ 
W praktyce — wzrosną jeszcze bar­
dziej, jak bowiem przewiduje się w 
Londynie, tegoroczny budżet wojsko­
wy zwiększy się „w czasie Realizacji“ 
o dodatkowe 25 milionów funtów.

Prasa brytyjska, zwykle co najmniej 
lojalna wobec istotniejszych projek­
tów rządowych, tym razem, pod na- 
porem opinii społeczeństwa, nadmier­
nie przeciążonego podatkami (na każ­
dego Brytyjczyka przypada 15 fun­
tów na cele „obrony“!), daieka jest 
od komplementowania niefortunnych 
projektodawców.

„Times“ nie owija sprawy w baweł­
nę i stwierdza wręcz, że lak znaczne 
powiększenie budżetu wojskowego 
jest „logicznym skutkiem zobowiązań 
wojskowych, wynikających z traktatu 
brukselskiego i, będącego w opzacowa 
niu, paktu atlantyckiego“.

„Daily Express“ uważa, że W. Bry­
tania na ßikutek przynależności do 
„unii zachodniej“... „przyjmuje na sie­
bie zobowiązania wojskowe i finanso- 
>/e, przekraczające jej możliwości“. 
Nie odbiega od tego osądu również o- 
cena „Financial Times“. Pismo umiesz 
cza w swym komentarzu budżetowym 
aż dwa, takie oto, pytania retoryczne: 

„Pierwsze pytanie, które musiimy 
sobie postawić, to — czy w ogóle 
naród otrzyma za te wyrzucone pie­
niądze jakieś cartości. Po drugie — 
musimy zastanowić się, czy W. Bry­
tania może pozwolić sobie na tak

pieniądze
olbrzymi wydatek. Jeśli chccmy po­
zostać nadal mocarstwem świato­
wym, musimy pamiętać, że odbudo­
wa gospodarcza jest niemniej waż­
na od obrony narodowej. Natomiast 
zatwierdzenie budżetu wojskowego 
pociągnie za sobą poważne niebez­
pieczeństwo zrujnowania podstaw 
odbudowy gospodarczej kraju“.
Wywody „Daily Mail“ idą po tej sa­

mej linii, przy czym dziennik domy­
śla się w konkluzji, że „rząd angiel­
ski przygotowuje plany przejścia z 
produkcji pokojowej na wojenną“.

Stwierdzenie to pozostaje zasadni­
czo w zgodzie z brytyjską linią poli­
tyki zagranicznej, tak ściśle podpo­
rządkowanej polityce amerykańskiego 
Dep. Stanu, a wynikającej z sofizma- 
tycznej zasady, że „najpierw zbroje­
nia, a później — pokój“... Wieczysty!...

Przytoczywszy te głosy prasowe o 
projekcie nowego budżetu wojskowe­
go, nie od rzeczy będzie wspomnieć, 
że tradycyjne już stawianie przez rząd 
labourzystowski zbrojeń na pierw­
szym planie w hierarchii potrzeb „spo 
łecznych“ odbija się nader prozaicz­
nie na żołądkach podatników brytyj­
skich. Skutki ograniczeń żywnościo­
wych i regularnego „zaciskania pasa“ 
stają się tak bolesne, że nawet oficjał 
ny „Biuletyn Komitetu Ekonomiczne­
go Brytyjskiej Wspólnoty Narodów“ 
(z lutego br.) musiał to przyznać.

Był już, co prawda, na świecie taki 
rząd, który uporczywie realizował ha­
sło „Arnr' ly — zamiast masła“'! W re­
zultacie — masło pochłonęły armaty, 
armaty na raty poszły na złom... I tyle 
z tego hasła!

A i o rządzie niezbyt miłe pozosta­
ły wspomnienia... PAL

Strażnik Hitlera
3-krotny morderca 
uwolniony w Monachium

BERLIN (Telepress). 17 bm., mona­
chijski trybunał uniewinnił i zwolnił 
osobistego strażnika Hitlera, SS OlJer 
gruppentuhrera Juliusza Schaaba os­
karżonego o zamordowanie kilku o- 
sób.

WIEDEN (Telepress). W Salzburgu 
utworzona została w ostatnich dniach 
nowa partia p. n. „Zw. Niezależny cli“ 
która domaga się m. in. ograniczenia 
denazyfikacji.

Przedstawicielami} jej w różnych 
miejscowościach są hitlerowcy znaj­
dujący się na rozmaitych listach a- 
lianckioh jako „niebezpieczni hitle­
rowcy“.

Pobierowo - ośrodkiem
wczasów rodzinnych

Fundusz Wczasów Pracowniczych 
przy KCZZ organizuje specjalny oś­
rodek wypoczynkowy, do którego każ­
dy członek związku będzie mógł wy­
jechać wraz z rodziną.

Na ośrodek taki przeznaczono nad­
morską miejscowość Pobierowo, polo 
żoną na Pomorzu Zachodnim, w pobli­
żu Kamienia Pomorskiego.

FWP organizuje w Pobierowie oś­
rodek zdrowia, bibliotekę, czytelnię, 
świetlicę oraz zakłada dobrze wypo­
sażony sklep spółdzielczy.

Kronika polityczna
Premier Cyrankiewicz przyjął 18 bm. 

ambasadora Rumunii w Warszawie, p. 
lon Raiciu z wizytą pożegnalną oraz 
ambasadora Bułgarii w Warszawie, p. 
Ferdinand. Kozovski z pierwszą wi­
zytą.

•fr
Podsekretarz Stanu w Prezydium 

Rady Ministrów, Jakub Berman', przy 
jął 18 bm. ambasadora Rumunii w 
Warszawie, p. łon Raiciu z wizytą po­
żegnalną oraz ambasadora Bułgarii w 
Warszawie, p. Ferdinand Kozovakl x 
pierwszą wizytą.

Próby montowania
„bloku wschodniego'’

LONDYN (PAP). Według wiadomo 
ści kół dziennikarskich, do Damaszku 
przybyli z Bagdadu i Ankary syryj­
scy ambasadorowie: Afif, Sol i Ihsan 
Fri, którzy przywieźli z sobą projek­
ty uregulowania spornych zagadnień 
między krajami arabskimi. Uregulo­
wanie tych nieporozumień ma być 
krokiem wstępnym do utworzenia blo 
ku krajów Środkowego Wschodu.

Jednocześnie czynione są przygoto 
wania do posiedzenia przedstawicie­
li rządów Iraku-, Syrii i Libanu, któ 
re winno się odbyć na granicy syryj­
sko-Irackiej.

WASZYNGTON (PAP). Minister 
skarbu USA Snyder, domagając się 
w senackiej komisji spraw zagrani-’ 
cznych zatwierdzenia kredytów na 
„pomoc amerykańską“, żądanych 
przez administrację planu Marshalla, 
oświadczył, że w chwili obecnej spra 
wa dewaluacji^ivalut krajów europej 
skich jest przedmiotem szczegóło­
wych studiów.

wić się w ceregiele“, jeśli chodzi o 
ustalenie kursu walut krajów Europy 
Zachodniej.

Snyder stwierdził otwarcie, że Sta 
ny Zjednoczone nie zamierzają „ba-

Statek na mieliźnie

SZCZECIN (obsł. wł.). Norweski 
statek „Inez Kans“ wpadł wskutek 
mgły na mieliznę pod Szczecinem. Po 
mocy udzieliły mu nasze statki ratow­
nicze „Łoś“ i „Bizon“.

między Frontem Narodowym
i Kościołem w Czechosłowacji 

PRAGA (PAP). 17 bm. wznowiono 
rozmowy między Frontem Narodo­
wym i przedstawicielami Kościoła 
katolickiego.

Ze strony Komitetu Centralnego 
Akcji Frontu Narodowego w rozmo­
wach brali udział wicepsemierowie 
Szyroky i Szevcik, ministrowie Ce- 
pieką, Kopecky, Petr i Szlehta.

Episkopat Kościoła katolickiego re­
prezentowali biskup Litomerzycky,— 
St. Troh-ta, biskup koszycki — Czar­
ski, administrator apostolski w Trna 
vie — Łazik i inni.

Piłkarze awanturnicy
skązani na kary więzienia

Głośna sprawa awantur i pobicia 
sędziego na meczu Pogoń (Grodzisk) 
— Znicz (Pruszków) znalazła swój e- 
pilog w sądzie. Na ławie oskarżonych 
zasiedli zawodnicy Pogoni Soporek, 
Stawicki, Gawiński i Pędzior. Prze­
wód sądowy udowodnił całkowicie 
winę trzech pierwszych piłkarzy. Ska 
zani oni zostali na kary: Soporek 2 la 
ta i 6 mieś, więzienia, Stawicki 2 lata 
i 6 mieś, więzienia oraz Gawiński na 
1 rok i 6 mieś, więzienia. Pędzior zo­
stał uniewinniony.

Jest to pierwszy w naszym piłkar- 
stwie wypadek, że zawodnicy winni 
wywołania awantur zostali ukarani 
nietylko przez władze piłkarskie ale 
i przez sąd państwowy. ' Przykładna

kara niewątpliwie wpłynie łagodząco 
na wybujałe temperamenty innych za 
wodników i będzie dla nich odstrasza 
jącym przykładem. Na pewno wyfok 
jaki zapadł wczoraj w Warszawie wy 
bitnie przyczyni się do zmniejszenia 
awantur na boiskach.

Ehrlich pokonał
mistrza świata

_ W Londynie w IV rundzie turnie­
ju tenisa stołowego reprezentant. Pol 
siki Ehrlich pokonał Anglika Leacha 
3:2 (16:21, 21:13, 21:15, 12:21, 21:11) 
Zwycięstwo Polaka jest sensacją, 
gdyż Leach znajduje się w świetnej 
tormie i przed tygodniem zdobył mi­
strzostwo świata w Sztokholmie.

Międzynarodowe mistrzostwa Gwardii

Czechosłowacja
ciągle wygrywa

W piątek 18 b. m. na mistrzo­
stwach świata w hokeju Kanada poko 
nała Austrię 8:2 (3:0, 3:1, 2:1) a Cze­
chosłowacja wygrała ze Szwajcarią 
8:1 (4:0, 1:1, 3:0).

w Zakopanem
Przy udziale narciarzy czechosło­

wackich, węgierskich i polskich roz­
poczęły się w Zakopanem międzyna­
rodowe mistrzostwa narciarskie 
„Gwardii“. W pierwszym dniu zawo­
dów rozegrano bieg płaski na dystan­
sie 12 km.

Przed startem odbyło się na stadio­
nie PZN pod Krokwią uroczyste o- 
twarcie zawodów, którego dokonał ge 
neralny sekretarz Zrzeszenia Sporto­
wego „Gwardia“ — kpi. Lampert. Z 
ramienia min. Spraw Wewnętrznych 
Czechosłowacji obecny był na uroczy­
stościach otwarcia — pik. Nosek

Bieg zakończył się sukcesem Kwa­
pienia^ Drugi z Polaków Bukowski za 
jął piąte miejsce. Pierwszy Węgier u- 
lokował się dopiero na 29-ym miejscu.

Szczegółowe wyniki: 1) Kwapień 
(„Gwardia“) 54:17 min., 2) Moc (CSR) 
06:48,5 min., 3) Rusko (CSR) 58:05 
min., 4) Szegy (CSR), 5) Bukowski 
(„Gwardia“), 6) Bruck (CSR).

W drugim dniu zawodów przy pięk 
nej słonecznej pogodzie odbył się sla­
lom gigant. Wyniki techniczne przed- 

się następująco: 1) Stefaniak 
(I ) 2:08,5, 2) Kaplan (P) 2:06, 3) Schin 
dler (P) 2:07,5, 4 Kowalski (P), 5) Kia 
merus (P) 6) Rusko (CSR). Pierwszy 
Węgier zajął 34 miej&ce.

Życie sportowe
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Komisja aktywizacji Olsztyna
przyśpieszy odbudowę i rozwój gospodarczy
głównego ośrodka Warmii i Mazur
Doniosła inicjatywa KM PZPR

NA OSTATNIM POSIEDZENIU EGZEKUTYWY OLSZTYŃSKIEGO 
KOMITETU MIEJSKIEGO PZPR M. IN. ZAPADŁA UCHWAŁA WY­
STĄPIENIA Z WNIOSKIEM DO MIEJSKIEJ RADY NARODOWEJ 
O POWOŁANIE KOMISJI ODBUDOWY I ROZWOJU GOSPODARCZE­
GO OLSZTYNA.

'en' Powołany dla koordy- | pleczę nad całością prac, związanych 
—-  ........ ’ ’ ’ a rozwojem Olsztyna i będzie miała

nadzór nad planowym wykorzysta­
niem kredytów inwestycyjnych.

Dążeniem nowopowstałego organu 
będzie skierowanie inwestycji na 
odbudowę gmachów o charakterze 
publicznym, mieszkań dla ludzi pra­
cy, stadionów sportowych craz na 
rozbudowę przemysłu miejscowego.

Oceniając naiśvwoŁnień.sze do» 
trzebv m’asta komisja lako naczel* 
r.e zadanie w danei chwili wysu* 
nie kwestie odgruzowania Olszlyna, 
zwracając uwagę na celowe wjko» 
rzyistanie kredytów interwenoyj»

nacji spraw odbudowy 1 rozbudowy 
miasta, liczyć będzie 25 przedstawi­
cieli władz miejskich, partii politycz 
nych, związków zawodowych, organ! 
zacji społecznych, młodzieżowych i 
najbardziej zainteresowanych insty­
tucji. W skład prezydium komisji 
wejdą 3 osoby.

Zgodnie z wnioskiem egzekutywy 
KM PZPR komisja wyłoni cztery 
robocze sekcje, a mianowicie erga- 
nl-acyjną, planowania, inwestycji 
l propagandową, których kierownicy 
wejdą również w skład organu wy­
konawczego.

Projektowana komisja roztoczy

nvch. otrzymanych erzes miasto 
na ten cel.

Wniosek o powołanie komŁsli od» 
budowy 1 rozwoiu cosrodarczego 
OLsztiyna — innymi słowy aktyw*» 
zacji naszego miasta — opracowa« 
nv przez egzekutywo KM PZPR, 
przedłożony iuż został pre2vdiium 
MRN do rozpatrzenia 1 wypowie» 
dzenia sie. Ostateczna decvzla W 
teł doniosłet snrawiei zapadnie na 
naSbliiżs^ym posiadł-niu plenar» 
nym Rady Narodowej, (bj

ęcycti 
rad narodowych

We Środę dn. 23 bm. w «all obrad 
OWRN. odbędzie sie 2jazd przewód 
niczacvch powiatowych rad naro* 
dowych t MRN w Olsztynie dla 
przedyskutowania następujących 
zagadnień:

• Kontroli przez czynnik tpo» 
toczny maiatków państwowych w 
myśl instrukcji Biura Kontroli 
przy Radzie Państwa.

O Prac przygotowawczych do ak 
cli siewnej i likwidacji odłogów.
• Organizacji służby zdrowia te 

szczagö’nvm uwzględnieniem 
talnictwa lid. G)

«tipi»

„Warszawa - nasza stolica“

Konkurs dla młodzieży Warmii i Mazur
organizuje Zw. Młodzieży Polskiej 
Atrakcyjne i wartościowe nagrody 
oczekują uczestników

Jak 1uż pokrótce donosiliśmy, na 
ostatn !m posiedzeniu prezydium 
Wcj. Komitetu Odbudowy Warsza* j 
wy zatwierdzany został rąmowy 
prolekt masowej akcji konkurso* 
wei <Ł’a młodzieży Warmii i Mazur 
pod nazwą „Warszawa — nasza sto 
lica“.

Obecnie dowiadujemy sie. że or* 
eanizacje tej akcji powierzono 
Woj. Zarządowi ZMP. który oprą* 
cowitie szczegółowy program.

Założeniem konkursu jest udo* 
stepweruie całej młodzieży naszego i 
woewćdztwa wypowiedzenia sie na 
temat swych uczuć ! myśli d’a War 
szawv — stoliay Polski Ludowej— 
i zagadnień lei odbudowy.

W przeprowadzeniu konkursu

oprócz wszystkich terenowych 
mitetów ZMP, współdziałać będą 
także inspektoraty szkojne, oraz 
odp-yvwodnüö placówki P.O. „Służ* 
ba Polsce“.

W ten sposób projektodawcy 
ćhca objąć swa akcją cała młodzież 
zarówno zrzeszona. 1ak i niezrze* 
szona.

Data rozpoczęcia konkursu i 
szczegółowe warunki- uczestnictwa 
nie zostały leszcze ustalone. aie 
ogłosenie ich nastaoi prawdopodob 
nie iuż w pierwszych dniach mar» 
ca.

Wszyscy, którzy nadeślą swoje 
prace, otrzymają pamiątkowe dr* 
plomrr uczestnictwa, zaś autorzy 
nafepszych wypowiedzi otrzymają 
szereg atrakcyjnych i wartościo* 
wych nagród, (czo)

Port rybacki we Fromborku 
znajdzie się pod troskliwą opieką 
koła Ligi Morskiej 
przy Urzędzle Wojewódzkim

Koło Ligi Morskiel przy Urzędzie
Wojewódzkim skupia w swoich 
szeregach około 300 członków i wy

Do pół miliona 
na remont 
zagrody chłopskiej

Do Olsztyna nadeszła z Nacze’.« 
nego Komisariatu Odibudowiy Wsi 
wiadomość o podwyższeniu górnej 
granicy tegorocznych, 
na kapitalne remonty 
nyćh zagród chłopskich 
województwie z 300.000 
zł. z zastrzeżeniem, 
nie pierwszej z. tych dwóch sum t 
jest dopuszczalne tyifco w drodze ! 
wviatku 1 ścdś‘e określonych wy* , 
padkach nieodzowne! potrzeby. (1) *

wydatków 
poszczegól» 
w naszym 
do 500.000 

że przekroczę* j 
dwóch 

w drodze 
wy»

ko*

kazuie coraz bardziej ożywioną dzia 
łalność.

Na odbytym ostatnio walnym ze 
braniu wysunięto m. in. ciekawy 
wniosek zaopiekowania się odcin» 
kłem morskim na terenie naszego 
województwa. Jako obiekt szcze* 
gólnego zainteresowania wysunięto 
stany port rybacki we Fromborku, 
który znaiduie sie obecnie w sta» 
nie opuszczenia. Również we From 
borku projektowane jest w porożu 
mieniu z ołeztyńskim oddziałem 
Pol. Tow. Kirajoznawcziciso utwo* 
rżenie skromnego domu wypoczyn* 
koweco dla członków koła, w ma» 
iaevm tam powstać w niedługim 
czasie schronisku PTK.

Aby zachęcić wszystkich człon» 
ków do aktywnego udziału w reałi 
zowaniu wysuniętego wniosku, do» 
stanowiono też zorganizować wy« 
aaeczke do Fromborka. Wycieczka 
ta odbędzie sie prawdopodobnie w 
kwietniu, w związku z uroczystoś* 
ciami kopernikowskimi.

208 uczniów-korespondentów 
gimnazjum i liceum ZMP w Łodzi 
zjechało dziś z terenu 
do Olsztyna

Przy państwowym gimnazjum 
i liceum dla dorosłych w Olsztynie 
dobrze rozwija się ośrodek meto- 
dyczno-dydaktyczny dla uczestników 
kształcenia korespondencyjnego.

Ośrodek skupia 208 koresponden­
cyjnych uczniów gimnazjum i liceum 
korespondencyj nego, pro wadzon ego 
przte ZMP w Łodzi. Uczniowie ci

Wzrasta popularność 
wieczorów dy$: usyjnych 

Ligi Kob.et
Czwarty z kolei wieczór dyskusyj 

ny, zorganizowany w ub. czwartek 
przez Zarząd Miejski Ligi Kobiet, 
zgromadził tak liczne grono słucha­
czek, że dotychczasowy lokal okazał 
się tym razem o wiele za mały.

Ze względu na liczną frekwencję, 
świadczącą o stale wzrastającej po­
pularności wieczorów dyskusyjnych, | 
zarząd Ligi postanowił też przenieść 
wieczory czwartkowe do innej 
uej sali.

Na czwartkowym wieczorze 
rat p.t. „Chiny na drodze do 
ności“ — wygłoszony przez ob. 
biańską, spotkał się z żywym zainte 
resowaniem słuchaczek. Walka Chin 
ludowych pizec.wko kapitalistom 1 
imperialistom ^od/imym i amerykań 
skim jest bliska wszystkim miłują­
cym wolność narodów.

Trzeba nadmienić, ze kobiety ol­
sztyńskie, zwłaszcza u stale jcze- 
htniczki wieczoriw dyskusyjnych, 
[wykazują wzrastający ciągle poziom 
uśw*&domienla społecznego i wyro­
bienia politycznego. (U)

rozsiani są po całym terenie woje­
wództwa, mieszkając przeważnie po 
wsiach.

Z Łodzi uczniowie otrzymują ma­
teriał szkolny do przerobienia, nato­
miast dla powtórzenia przerobione­
go już materiału względnie w celu 
omówienia napotykanych trudności 
naukowych mniej więcej co miesiąc 
odbywają się wspólne zjazdy ucz- 
nlów-korospondentów, które trwają 
jeden do dwóch dni.

Taka właśnie konferencja ma się 
odbyć i w dniu dzisiejszym w lokalu 
gimnazjum 1 liceum dla dorosłych.

Tak to dzięki korespondencyjnemu 
gimnazjum i lic. w Lodzi w ciągu 
3 lat każdy może zdobyć świadectwo 
dojrzałości, chociażby mieszkał w 
najbardziej zapadłej wsi. (an.)

i

więk

We wtorek uczcimy w Olsztynie

31 rocznicę powstania
Armii Radzieckiej

530 milionów złotych 
na pokrycie zeszłorocznych niedoborów 
zw.ąziów samorządowych 
woj. olsztyńskiego

Niedawno donosiliśmy o przyzna­
niu naszym Związkom Samorządo­
wym z Funduszu Wyrównawczego 
530 milionów zł na pokrycie niedo­
borów budżetowych w roku ubieg­
łym.

Według rozdzielnika, opracowane­
go przez prezydium OWRN, poszcze­
gólne związki samorządowe otrzy­
mają z tego kredytu następujące 
kwoty:

Bartoszyce — 17 mil. zł. Eranic- 
wo — 31 miL zł, Giżycko — 29,3 mil. 
zł, Górowo — 16,4 mil. zł, Kętrzyn—

I 25,7 mil. zł, Lidzbark — 19.2 mil. 
Morąg — 24 mil. zł, Mrągcwo 
34.6 mil. zł. Nidzica — 18.1 mil.

1 Olsztyn (powiat) — 17,5 mil.
Ostróda — 23,2 mil. zł, Paiłęk 
18,1 mil. zl, Pisz — 29.8 mil. 
Reszel — 25,9 mil. zl, Susz — 25,4 
mil. zł, Szczytno — 24 mIL zł 1 Wę­
gorzewo — 20.8 mil. zł.

W ramach tego kredytu, jak już 
donosiliśmy, miasto Olsztyn otrzyma 
120 milionów zł., a Związek Woje­
wódzki — 10 mil. zł.

Ponadto istnieje duże prawdopo­
dobieństwo przyznania dodatkowego 
kredytu dla zarządów gminnych w 

; wysokości 106 mil. zł., o co zabiega 
1 usilnie prezydium OWRN. (1)

tł.

zł, 
zł.

Zł,

i

Powołana w ub. czwartek komisja 
obchodu 31-ej rocznicy powstania 
Armii Radzieckiej ustaliła już prog­
ram uroczystości, które odbędą się 
w Olsztynie we wtorek dn. 22 bm.

Właściwe uroczystości zostaną wj 
tym dniu poprzedzone zbiórką ralo-1 
dzieży, która wraz ze swoimi wy- j 
chowawcami wyruszy ze szkół aby , 
doprowadzić do porządku | ozdobić 
groby poległych bohaterów Armii, 
Radzieckiej. |

O godz. 17-ej na placu Gen, Swier ' 
czewskiego nastąpi ZBIÓRKA przed 
stawicieli partii politycznych, orga- I 
nizacji społecznych i młodzieżowych, ; 
Wojska Polskiego, MO, UBP, ORMO, i 
SOK, związków zawodowych i młj- 
dzieży szkolnej.

Do zebranych na placu przemówią 
przedstawiciele Wojska Polskiego 
i społeczeństwa po czym uformuje 
się POCHÓD w następującym po­
rządku: wieńce, poczty sztandarowe, 
kompanie honorowe W. P.. MO,: 
KBW, ORMO i SOK, orkiestra, par­
tie polityczne, organizacje społeczne ! 
1 młodzieżowe, związki zawodowe, 1 
druga orkiestra i młodzież szkolna.

Wyruszając z placu pochód roz­
dzieli się na DWIE GRUPY: jedna 
z nich uda się na cmentarz wojsko­
wy, gdzie złoży wieńce na mogiłach 
bohaterów — w grupie tej znajdą się 
przede wszystkim organizacje mło- , 
dzieżowe i delegacje szkól, przedsta- i 
wiciele WP i orkiestra kolejarzy.

DRUGA GRUPA POCHODU.

utworzona z pozostałej części zgro­
madzonego społeczeństwa, złeży 
wieńce na płycie pamiątkowej pod 
przyszły Pcmnik Wdzięczności dla 
Armii Radzieckiej.

Zarówno na placu Armii Czerwo­
nej, Jak i na cmentarzu wojskowym 
będą wygłoszone okoliczność owe 
PRZEMÓWIENIA, które zakończą 
wtorkowe uroczystości.

TRASA POCHODU dla I grupy 
prowadzić będzie z placu Gen. Świer 
czewskiego ul. Staromiejską i AL 
Warszawską na cmentarz, dla II ęru 
py — przez plac Jedności Słowiań­
skiej, ul. Pieniężnego, 1-go Maja i 
Partyzantów na plac Armii Czerwo­
nej. (m)

BUDOWA REPREZENTACYJNEGO GMACHU
olsztyńskiego Urzędu Wojewódzkiego
znacznie posuwa się naprzód 
w bieżącym sezonie budowlanym

Kierownictwo budowy w Olsztynie gmachu Urzędu Wojewódzkiego 
przy zbiegu al. Zwycięstwa i ul. Kopcnika, które nie przerwało robót 
przez cały ubiegły okres zimy, czyni obecnie przygotowania do podjęcia 
nowych prac, objętych planem na rok bieżący.
W narożniku, który przez czas 

dłuższy z braku pali Straussa nie 
wykazywał większych postępów w 
budowie, układane są obecnie stropy 
Kleina w miejscu, gdzie według pla­
nu będą hole przy wejściu głównym 
od strony al. Zwycięstwa.

Od zewnątrz montuje się winda 
dla dostarczania materiałów budo­
wlanych na poszczególne kondygna­
cje tej części gmachu, a wewnątrz 
robione są przygotowania do wierceń 
otworów dla pali Straussa, które już 
nadeszły.

Na palach tych staną słupy ramy 
żelbetonowej, okalającej wejście 
główne. Dla zrobienia miejsca na 
ramę część starych ścian w narożni­
ku zostanie niebawem usunięta. Po­
zostałe jeszcze do wykonania nie­
znaczne roboty murarskie będą wy­
konane w marcu.

W tej części gmachu mieścić się

będzie gabinet wojewody 1 obok ma­
ła sala konferencyjna.

W najbliższym sąsiedztwie od 
strony ul. Kopernika jest na ukoń­
czeniu 9 pokoi biurowych, oraz przy­
legle korytarze. Końcowy fragment 
gmachu, graniczący z obecną siedzi­
bą OKZZ, doprowadzono podczas

zimy do wysokości diwhu. Tu ukła­
dane są ostatnie stropy i przygoto­
wuje się szalowanie żelbetonowego 
gzymsu od strony ulicy. Dobudówka, 
o której mowa, przykryta zostanie 
prowizorycznym dachem w marcu, 
a roboty wewnątrz wykończone będą 
w czerwcu.

W tym roku planuje się m. in. 
rozbiórka obecnej siedziby OKZZ, 
oraz rozpoczęcie robót przy budowie 
nowego skrzydła długości przeszło 
80 m, które zostanie w głębi prosto­
padle do ulicy.

Termin budowy części gmachu od 
strony al. Zwycięstwa, w której 
mieścić się będą dwie duże sale 
obrad OWRN i UW, nie jest jeszcze 
ustalony. (L)

| Niezależnie od podjętej już akcji
■ rzemiosła w Olsztynie, Stronnictwo 

Demokratyczne poleciło wszystkim
1 swoim komórkom organizacyjnym w I 

terenie podjęcie podobnej akcji, (an) 1

Dalsze ogniwo 
w łańcuchu cflar 
na Fomnl c Wdzięczności

Na apel Koła Tow. Przyjaźni Pol 
sko - Radzieckiej przy Woj. Urzę­
dzie Bezp. Publ. 
Komendzie Woj. 
fundusz budowy 
ności dla Armii 
sięcy zł., wzywając do kontynuowa­
nia łańcucha ofiar koła przy DLP i 
Okręgowej Komendzie Straży Leś­
nej. (t) I

— koło TPPR przy 
MO wpłaciło na 
Pomnika Wdzięcz- 
Radzieckiej 80 ty-

Z Inicjatywy Stronnictwa Demokratycznego 
rzemieślnicy olsztyńscy 
biorą udział 
w akcji siewnej

Jak już donosiliśmy, rzemiosło ol­
sztyńskie z inicjatywy Komitetu Wo , 
jewódzkiego Stronnictwa Demokra- 1 . ___
tycznego i koła rzemieślniczego SD PI« ItlOZI |>F«Cy 
postanowiło wziąć czynny udział w .....
tegorocznej akcji siewnej i likwida­
cji odłogów. i

Udział rzemiosła wyrazi się w ł>ez 
płatnym nadzorze nad sprzętem lol 
niczym oraz mniejszych remontach.

Konkretnie rzemiosło olsztyńskie 
objęło w opiekę ośrodek maszynowy 
w Dywitach, zobowiązując się wy­
remontować bezinteresownie 2 mo­
tory spalinowe i 1 elektryczny, młó- 1 
carnię szerokomłotną, 3 snopowiązał 
ki, 4 żniwiarki, l siewnik, 3 siewni- 
ki do nawozów sztucznych, 2 kopacz 
k, 4 pługi, 1 walec talerzowy, 2 wal 
ce łąkowe, 4 traktory 1 2 prasy do , 
słomy.

Dzięki dotacji Zarządu Miejskiego 
montuje się akcja propagandowa 
walki z alkoholizmem

Ostatnie zebranie miejskiego ko­
mitetu do walki z alkoholizmem po­
święcone było sprawie zorganizowa­
nia w Olsztynie kursu dla działaczy 
w tej ważnej społecznie dziedzinie, 
bowiem Zarząd Miejski przyznał ko­
mitetowi na propagandę akcji anty­
alkoholowej kwotę 200 tys. zł.

Dzięki tej właśnie sumie zorgani­
zowany zostanie w marcu specjalny 
kurs antyalkoholowy, dostępny dla 
wszystkich, interesujących się tym 
zagadnieniem.

Postanowiono też zwrócić się do 
masowych organizacji, aby wydele­
gowały na kurs osoby, wytypowane 
na przyszłych prelegentów.

Kurs obliczony został na 10 godzin 
wykładowych w ciągu 3 dni, przy 
czym wykłady będą się odbywały w 
godzinach wieczornych, (an)

Wędkarze z całego kraju 
chcą mieć dom wypoczynkowy 
w Pulchniku

Jak się dowiadujemy, Centralny 
Związek Towarzystw Wędkarskich 
w Warszawie wystąpił do Minister­
stwa Leśnictwa o wydzierżawienie Morąga, 
związkowi jeziora Eising, które stało wzorowe schronisko, dające pełne 
by się terenem wypoczynkowym dla możliwości wypoczynkowe 1 upra- 
wszvstklch w kraiu zrzeszonych 1 wlania sportu wędkarskiego, (w.)

miłośników »portu wędkarskiego.
Jeśli Ministerstwo przychyli się do 

wniosku związku — we wsi Pulch- 
nik, położonej w pobliżu tego jezio­
ra o 25 km od Olsztyna na drodze do 

zostanie zorganizowane

I

niedyskrecje
V? dniu wczorajszym masarnia ol 

sztyńskiej spółdzielni spożywców 
„Mazur“ (sklep przy ul. Grunwaldz­
kiej) sprzedawała cielęcinę w cenie 
160 zl. za kilogram, oraz nogi woło­
we po 50 zł- i cielęce po 25 zt za 
sztukę.

W drugim natomiast sklepie „Ma­
zura" (przy placu Rooossevelta) obo 
wiązywały już inne ceny. Cielęcinę 
sprzedawano tam po 170 zł. za kilo­
gram. Jedną nogę wolową, taką fa­
mą jak w pierwszym sklepie, koszto 
wala 60 zł. i cielęca 30 zł.

A więc Jedna firma 1 dwie marże 
zarobkowe, Było by to możliwe w 
odniesieniu do nóg, bo lewe na- 
przykład mogą być droższe od pra­
wych. Ale cielęcina? (1)

POCZTA PRZYJMUJE PRENUMERATĘ 
„ŻYCIA OLSZTYŃSKIEGO“ 
DORĘCZA GAZETĘ DO DOMU

PRENUMERATĘ MIESIĘCZNĄ
I

W WYS. 135 ZŁ. 1XALE2Y 
WPŁAC1C W NAJBLIŻSZEJ 
PLACÓWCE POCZTOWEJ

.. ... BI

Czy powstaną 
bibliotekl naukowe 
na naszym terenie

W tych dniach przybywa do Ol­
sztyna dyrektor biblioteki przy Uni­
wersytecie Mikołaja Kopernika w 
Toruniu, prof. dr Stefan Burghart. 
Celem jego wizyty jest zapoznanie 
się z potrzebami i możliwościami 
naszego województwa w ramach roz­
budowy sieci bibliotek naukowych.

Dr Burghart odbędzie również wi­
zytacje istniejących na naszym tere­
nie zakładów naukowych, stacji do­
świadczalnych oraz bibliotek, które 
bądź już mają charakter bibliotek 
naukowych, bądź też powinny taki 
charakter otrzymać, (ada.)

Komitet obchodów 
Roku Mickiewiczowskiego

W związku z ogólnopolskimi uro­
czystościami Reku Mickiewiczow­
skiego w Olsztynie został powołany 
wojewódzki komitet obchodu.

Przewodniczącym komitetu został 
naczelnik Woj. Wydziału Kultury 
i Sztuki mgr. Reczyński, wiceprze­
wodniczącym — naczelnik Chomicki 
z Kuratorium OS.

Prace komitetu idą obecnie w kie­
runku ustalenia i uzgodniania pro­
gramów z powołanymi również w 
terenie komitetami powiatowymi 
Roku Mcklewiczowskiego. (n.)

951 zagród i 5 szkół
odbudowało Braniewo

Na terenie powiatu braniewskiego 
odbudowano w roku ubiegłym 951 
zagród wiejskeh oraz 5 budynków, 
przeznaczonych na szkoły.

Szkoły otrzymały wsie Dłużnica, 
Głębock, Wołowo, Wielborz i Woj­
ciechowo.

Koszty odbudowy wyniosły 60 mi­
lionów zł. (t. sj

W mieszkaniach przy ul. Kolejowej
już montuje się piece'

Wczoraj poruszyliśmy »prawe 
braku pieców w zamieszkałych 
przez ludzi nraav mieszkaniach na 
parterze i na pierwszym piętrzę 
domu przy ul. Kołeiowet 14 w Ol* 
sztynie.

Dziś z przyjemnością możamy 
już »twierdzić, że Zarzad Nitru* 
chcmośd Miejskich. natychmiast 
zdecydował budowę brakujących 
pieców. W mieszkaniach na nie* 
trze niezwłocznie też rozpoczęto ro 
boty.

Zarząd Nieruchomości Miejskich, 
jak się informujemy, postanowił 
zniszczone, murowane piece do ugrze 
wania zburzyć a o końca, na ich zaś 
miejsce zbudować murowane płyty, 
które służąc do gotowania jednocześ 
nie będą ogrzewały jednoizoowe 
mieszkania. Roboty murarsk e w ca 
łym domu zakończone zostaną naj,- 
później do soboty dnia 28 bm.

W projekcie ŻNM leży również 
doprowadzenie wody do mieszkań. 
Niestety, zniszczone przewody wo­
dociągowe uniemożliwiają narazie 
zrealizowanie tych zamierzeń, (b)

Dzień Olsztyna
POŻYTECZNY 
odczyt rr' 

W ub. piątek w sali 
OWRN crzv ul. Artyle 
rviskiel odbvl sie od» 
cz.\t. zorgarizowany 
z inicjatvwy KM PZPR 

Prelegent ob. Ćwiert 
nia dyr. NBP. omówJ 
dekret o obowiązku 
uczestniczenia w obro» 
cie bezgotówkowym.

j, Zebranie, w którym 
uczestniczyło sto kilka 
dziesiat osób, zagaił z 
ramienia KJ>I PZPR 
ob. GewakL

I Po odezs eit wywią» 
" zała sie interesującą, 
t rzeczowa dyskusja.

Ä (w) 
BAL LOTNIKÓW

Dziś w niedziele w 
sa’J malinowe! Domu 
Kultury Robotniczej 

i odbędzie sie tradveyj» 
niv bal lotników, zorga 

ji näzowanv przez okrę» 
r gowy zarzad Ligi Lot 

nlczei.
Do tańca przy«ry» 

waó bedzie zespół Przy 
o

60 rozpoczyna sic II 
turnus szkoLprva kle* 

przyj 
Miej«

rowców. Zapisy 
muje Kc.mor.-da 
ska SP. (t)

łuckiego. Początek 
godz. 18. (czo)

SZKOLIMY 
KIEROWCÓW

Z dniem 1 marca 
Woj. Ośrodku Sako’e« 
nia Motorowego SP 
przy uL Jagiellońskiej

w

PRZYJACIELE 
CZECHOSŁOWACJI

W Olsztyr.de istnie* 
ją 3 koła Towarzyst* 
wa Przyjaźni Polsko* 
Czechosłowackie! a 
mianowicie koło miej 
skie. koło sadowe i ko 
ło szkolne.

Ogółem towarzystwo 
liczy w nasLVrn mieś* 
cie 240 członków, (mg)
UWAGA 
STUDENCI

Dziś w godz 15—19. 
odbędą sie »od kierun 
k-iem asystenta Biliń* 
skieso. ćwiczenia x e* 
konomil dla studen* 
tów I i II roku, (mag) 
GRYPA SZALEJE

Pogotowie lekarskie 
UbezpieczairJ Spolecz* 
net czvnne było wczo 
rat w 29 wypadkach, 
22 razy 
na miasto 
•to.

W większości wy* 
oadków wz\Avano do 
zachorowań na szerzą 
ca sie w Olsztynie 
grvne.

W związku z tyjn z®

sfer lekaiv.dch svgna 
lizuia nam koniccz* 
ność przestrzegania w 
naszvm mieście naida 
lei idącej 
ł higieny, 
wszystkim 
tłoku, (an)

ostrożności 
a przede 
unikajmy

wyicżdżaiac 
i poza mia=

UWAGA NA PSY
Zgodnie z naszą za* 

powiedzia czyściciel 
miejski rozpoczął już 
wyłapywanie wałęsają 
etveh s‘e bezpańskich 
psów. Należy wiec 
zwracać baczna uwa» 
ge. abv osy bvłv zare* 
iestrowane na rok bie 
żaay. t nrzv wyjściu 
na ulice z~opatrzone 
w numerki i kagańce.

Jak nas informują, 
w czasie al-di czyści* 
cielą zachodzą wypad* 
ki zdzr.erania przez 
złaśtó wy ch osobników 
numerków prawidło* 
wo retestrowanvm 
psom.

Należy zaznaczyć, 
że 1est to wttikrocze* 
nie nie tvlko natury 
moralnej, ale podlega 
również surowej ka* 
rze. Odnośne kroki 
przeciwko ewont-
sprawcom rozpocząć 
ma delegat Zjednocze­
nia Tow. Opieki nad 
Zwierzętami

Olsztyr.de
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Spokojna zwykle rzeczka Wadąg
WEZBRAŁA OD TOPNIEJĄCYCH ŚNIEGÓW SPORT WARMII I MAZUR»

i zagraża trzem wsiom
Nikielkowo. Zalbki I Miki

Mała i łagodna zwykle rzeczka Wadąg, która przepływa o 
metrów od Olsztyna ostatnimi dniami zachowuje się 
właściwie.

kilka kilo- 
zgoła nie-

W związku z nagłym ociepleniem :• wodowało zalanie niżej położonych 
pod wpływem szybko tającego śnie- j ląk, przy czym woda zbliża się już 
gu rzeka. Wadąg zaczęła gwałtownie ? do zabudowań we wsiach Nikielko- 
przybierać tak, że w dniu wczoraj- ‘ « ...
<sżym poziom wody był już o 20 cm 
wyższy od normalnego.
. Natychmiast uruchomiono środki 

zaradcze i otworzono wszystkie za­
stawki, umożliwiając odpływ wezbra 
nej wody, mimo to jednak poziom I 
rzeki podnosi się w dalszym ciągu. ;

Nagłe wezbranie wód Wadągu spo- '

W związku z nagłym ociepleniem ■ wodowało zalanie niżej

wo, Zalbki i' Miki. Jeżeli woda w 
najbliższych dniach nie przestanie 
przybierać, zajdzie obawa zalania za­
budowań gospodarskich w trzech 
wymienionych wsiach.

W celu zorientowania się na miej­
scu w sytuacji udaliśmy się wczo­
raj do miejscowości Wadąg, gdzie 
przy odbudowanym drewnianym mo­
ście mogliśmy obserwować niespo-

kojny żywioł. Korytem przez pod­
niesione zastawki mienie spieniona 
woda, z wielkim szumem, niby wo­
dospadu, wlewa się w czeluść pro­
wizorycznej drewnianej węgorni.

Sytuacja przy moście nie jest 
poważna. Niebezpieczeństwo mog­
łoby powstać dopiero wówczas, 
gdyby woda — co jest nie­
prawdopodobne — podniosła się 
jeszcze o 35 cm. Natomiast okoliczni 
rolnicy z niepokojem śledzą zacho­
wanie się rzeki, której wody docie­
rają już tu i ówdzie pod same sto­
doły. (an.)

ZKS „Stoczniowiec“ jest niewiadomą
SKS Olsztyn przygotował się starannie 
do dzisiejszego meczu I Stanowi dla pięściarzy olsztyńskich 

I niewiadomą. Barw spółdzielców tfra-
W dużej hali sportowej spółdzielców przy ul. Artyleryjskiej (dojście nić będą: Kęć w muszejt, Strzeźnec- 

ul. gen. Dąbrowskiego) odbędzie się dzisiaj o godz. 17 towarzyski mecz kl w koguciej Tymczuk w piórko- 
pięściarski ZKS Stoczniowiec (Gdańsk) — SKS Olsztyn. . —i ... . — ..

Stoczniowiec nie zapowiedział, w uwagę, że gdańszczanom, goszczącym 
jakim składzie stawi się na ringu ol- po raz pierwszy na Warmii, będzie 
sztyńskim. Trzeba jednak wziąć pod zależało na wygraniu zawodów. Stąd

Dzień Elbląga
Nowy zakład szkolenia zawodowego
Centralna Szkoła Mechanizacji

na

nego do spożycia, a &e obsługlwa* 
na dotąd ludność rolnicza powiatu 
elbląskiego będzie miała ułatWio* 
ny zbyt mleka. (mx)

powstanie w tym roku
(Od naszego korespondenta)

W roku bieżącym powstanie
terenie miasta nowv zakład szkole 
nia zawodowego: Centralna Szko» 
ła Mechanizacji. Szkoła ta da rocz* 
ule ponad 3.000 fachowców z dzie» 
dżiny mechanizacji rolnictwa. Grga 
nizaaią jej zajmlie sie Technilczna ■ 
Obsługa Rolnictwa. (mx)
OPAŁ DLA PRACUJĄCYCH

Na skutek zniszczeń wojennych, 
oraz dzielnicowych inwazji szkód* 
żuków pozyskano na Wybrzeżu 
znaczne Btóśdi drewna opałowego.. 
Maiac na względzie zaopatrzeni^ w 
opał jak najwięcej ludzi pracy. 
Ministerstwo Lasów wprowadziło 
udogodnienia przv nałay waniu 
drewna. Sprzedaż detatliczna odiby 
wać sie będzie w składach „Page* 
du“, SBW i gminnych spółdziel* 
niach „Samopomoc Chłopska". (mx)
MLECZARNIA OTRZYMA LOKAL

DtaMci uzgodnieftMiu warunków 
rozdziału posesji przy ul. Stalina 5, 
zajmowane i częściowo przez fabny* 
kę aparatów elektrycznych, mle* 
czamia okręgowa otrzyma siedzibę I 
w obiekcie po mleczarskim. Zaiin* ! 
stalowana w tej posesü mleczarnia I członka prezydium GRN powołano 
będzie posiadała wszelkie warunki I Romana Popowskiego. Zreorga- 
dla przerobienia mleka przeznaczę*1 nizowano również skład komisji.

SKUTKI ROZTARGNIENIA
W dyrekcji Tramwajów 

sfcićh są do odebrania następujące j 
przedmioty, pozostawione przez pa! 
sażerów- w wozach tramwajowych'. 
3 teczki, wieczne pióro, kluczyk, 
parasol, para rękawiczek i ręka* i 
wiczki nieparzyste. Jak na mie* • 
sieczny okres — wynik roztargnie I 
nia dość skromne. (mx)

Dzień Ostródy

Miej*

Osiągnięcia i trudności spółdzielni 
w największej gminie pow. olsztyńskiego 
Zadania nowego zarządu

Gminna Spółdzielnia Samopomo­
cy Chłopskiej w Dywitach w pow. zorcza powołała nowy zarząd, które- 
olsztyńskim po rocznej działalności mu postawiono zadanie pokonania 
zdołała podwoić swój kapitał zakła- trudności lokalowych i komunikacyj 
do wy, powiększając ilość swoich fi- nych. W Dywitach bowiem brak jest 
lii do 10, a liczbę członków do 730. | ‘ '

Prowadząc w roku ubiegłym skup 
siana i słomy, zboża, okopowych o- 
raz ziół leczniczych i dbając o zao­
patrzenie ludności w opał oraz arty­
kuły pierwszej potrzeby, osiągnęła 
obrót 51 miL zł.

Jak się obecnie dowiadujemy, spół; 
dzielnia ta zamierza w najbliższym 
już ezasie uruchomić ponadto pie­
karnię i masarnię, których brak od­
czuwa się dotkliwie na terenie gmi­
ny, oraz zamierza prowadzić skup 
żywca i wydzierżawić 15-hektarowe 
góspodarstwo na 7 lat w celu jego za 
gospodarowania. Nadto prowadzi 
ośrodek maszynowy, w którym posia

da 4 traktory i 32 różne maszyny roi 
nicze. Zatrudnia 23 pracowników.

Przed kilku tygodniami rada nad-

lokalu na magazyny, sklepy i miesz 
kania dla pracowników, a spółdziel­
nia nie posiada własnych środków 
lokomocji.

Warto przy tern zaznaczyć, że jest 
to największa spółdzielnia w naj­
większej gminie powiatu olsztyńskie 
go. (s.t.)

Reorganizacja samorządu
w Szyldaku

(Od naszego korespondenta)
GRN w Szyldaku dokonała wyboru 

podwójciego w osobie ob. Mariana 
Perczyńskiego. Wybrano również 
członków zarządu gminnego w oso­
bach ob. Zbigniewa Jarosławskiego 
i ob. Michała Nachorskiego. Na

ZĘBRANIE CECHU RZEMIOSŁA
Dzisiaj o godz. 11 w lokalu Cechu 

Zbiorowego Rzemiosła odbędzie się 
zebranie cechu okręgowego w Ostró­
dzie w sprawie zorganizowania wie­
lobranżowej spółdzielni rzemiosła.

Spodziewany jest przyjazd delega­
ta spółdzielni wielobranżowej z Gdań 
ska. (mr.)

Powiat kętrzyński 
zwiększa uprawę lnu

(Od naszego korespondenta)
Jak słychać rolnicy powiatu kę­

trzyńskiego zamierzają powiększyć 
przewidziany planem areał ziemi, 
przeznaczonej na uprawę lnu.

Sprawa ta była również przedmio­
tem zainteresowania Powiatowej 
Rady Narodowej, która wystąpiła 
z odpowiednim wnioskiem do Związ­
ku Samopomocy Chłopskiej o zwięk­
szenie obszaru pod zasiewy lnem 
z 400 na 800 ha. (t.s.)

Starostwo i Zarząd Miejski w Giżycku
wkrótce przeprowadzą się do własnych gmachów
odbudowanych
kosztem 9 mil, zł

(Od naszego korespondenta) 
_ Dwie najpoważniejsze instytucje

i

_ jwwie najpoważniejsze instytucje w 
Giżycku: Starostwo Powiatowe oraz 
Zarząd Miejski mieściły się dotych­
czas w jednym gmachu. Budynek 
ten nie odpowiadał w dodatku po­
trzebom ani jednej, ani drugiej in­
stytucji. Już więc oddawna zachodzi 
ła potrzeba rozwiązania tego trud­
nego w warunkach giżyckich prob­
lemu, który z uwagi na stały rozwój; 
miasta stawał się z każdym dniem1 
coraz bardziej palącym.

PRN w Węgorzewie
pamięta o inwalidach

(Od naszego korespondenta)
Powiatowa Rada Narodowa w Wę­

gorzewie uchwaliła w wypadku po­
żaru lub innych klęsk żywiołowych, 
przy których, jak wiemy, wszyscy 
obywatele mogą być pociągani do 
świadczeń osobistych, zwolnić od 
nich inwalidów wojennych, których 
zdolność do pracy została ograniczo­
na o 40%. (t.s.)

W bieżącym roku, dzięki uzyska-,' 
nym kredytom, sprawa separacji obu 
instytucji stała się nareszcie aktual-i 
na. Starostwo podjęło kosztem ok. 
2 milionów zł. remont pięknego gma i 
chu przy ul. Stalina, przyczym ro- j 
boty, które objęły wnętrze zdewastO' 
wanego budynku, znajdują się już • 
w stadium końcowym. Za trzy tygod 
nie starostwo będzie urzędowało już 
we wjasnym budynku, okazałym i 
wygodnym gmachu.

Jednocześnie do budowy ratusza 
przystąpił również Zarząd Miejski. 
Jest to jednak typowa odbudowa, 
bowiem budynek, położony przy ul. 
Warszawskiej, był wypalony do sa­
mych fundamentów.
Odbudowa ratusza, która zostanie za 

kończona nie wcześniej, niż w lipcu, 
pochłonie około 7 mil. zł. W sierp­
niu więc Zarząd Miejski przeniesie 
się do własnego budynku o 35 poko­
jach.

Gmach, w którym obecnie mieści 
się Starostwo i Zarząd Miejßki, zo­
stanie oddany jakiejś instytucji spo­
łecznej. Podkreślić należy, że pierw­
sza koncepcja przewidywała założe­
nie w nim bursy z uwagi na dogod­
ny rozkład wewnętrzny. Myśl jest 
dobra. Chodzi jedynie o to, aby zo­
stała zrealizowana, (zt)

JESZCZE GORZEJ 
JAK W „LUDOWCU"

Niedawno pisaliśmy o tym, że 
spółdzielnia turystyczno - wypoczyn­
kowa „Ludowiec“ w swoim gmachu 
pozatykała okna piwniczne słomą 
i paździorami, które „wyglądały“ na 
ulicę. Po naszej notatce wszystko 
usunięto. Ale gdzie indziej jest jesz­
cze" gorzej. Otóż w budynku naroż­
nym przy ul. Gen. Sikorskiego 
i 1-go Maja okienka piwniczne po­
zatykane są nawozem i zdziwieni 
przechodnie nie mogą sobie wytłu­
maczyć dlaczego to tak jest. Ktoś 
widocznie zapomniał, że mieszka 
przy ruchliwej ulicy i to w dość du­
żym mieście, (mr.)

CO I GDZIEI

prosty wniosek, iż ósemka ich bę-' 
dzie niewątpliwie pierwszym garni-! 
turem klubowym.

„Stoczniowiec,, jest coprawda klu 
bem B-klasy Wybrzeża, niemniej re 
prezentuje poziom dość wysoki. Za­
wodnicy jego — to w większości ru-; 
tynowani bokserzy, zaawansowani; 
technicznie.

SKS Olsztyn przygotował się doj 
meczu z całą starannością, nie lekce j 
ważąc przeciwnika, który przecież

wej, Fitas w I lekkiej, Wejnar w II 
lekkiej, Rudziński w półśredniej, 
Markoń w średniej 1 Marek W pół­
ciężkiej.

Ponieważ kierownictwo SKS do­
biegły słuchy, że Tymczuk zanied­
bał trening, liczyć się trzeba ze 
wzmocnieniem drużyny spółdziel- 
w w. piórkowej zawodnikiem inne­
go klubu. W tym wypadku jest bra­
ny pod uwagę Łukasiewicz z ZZK

Hala SKS zostanie zamknięta na 
15 minut przed rozpoczęciem meczu 
t.j. o godz. 16.45. Czynne będą dwie 
kasy biletowe. Jedna sprzedawać be 
dzie bilety na miejsca stojące, 
ga na trybunę, (no)

dru-

Kgclk szachowy

Niespodzianka turnieju SKS 
Po ostatnich rozgrywkach 
prowadzi Głowczyk

Trwający od dłuższego czasu tur 
niej szachistów SKS Olsztyn do* 
biega końca. W turnieju bierze 
udział 13 zawodników, z którydh na 
czołowe miejsce wysunął sie Głów 
czyk, zdobywając 9 punktów. Dalsze 
miejsca zajmują: Schells 7% pkt., 
Hoppe i Kamiński po 7. Lankie* 
wieź 6, Kowalski 4%, Ostrowski 
i Kojro po 3. Kondratowicz 2, 
Kleczkowski i Zalewski po 1.

Do końca turnieju pozostało 
dwie rundy. Największe szanse na 
zdobycie mistrzostwa klubu posła* 
da Głowczyk. który nie stracił do 
tad żadnego punktu. Aczkolwiek 
Głowczyk należy do kategorii do* 
brych szachistów, to jednak jego

lokata stanowi niespodziankę, 
los pierwszego miejsca r. SfaW 
na było przesadzić na korzyść 
pego lub Schellsa. którzy obsiadają 
duża ruteine i technikę.

Ostateczne wyniki turnieju po* 
damy Po jego zakończeniu. (Ib)

gdyż 
moż 
Hop

Miejska Rada Narodowa w Kętrzynie
dokonała wyboru nowego przewodniczącego
i powzięła szereg 
ważnych uchwał

(Od naszego korespondenta)
Miejska Rada Narodowa w Kę* 

trzynie. w związku z powołaniem 
ob. Chmurzyńskięgo do Olsztyna, 
dokonała wyboru nowego przewód 
nicząoego Rady w osobie ob.Leona 
Ducha przodownika pracy i sekre 
tarza koła PZPR w cukrowni

Żegnano z żalem dotychczasowe* 
go przewodniczącego, ob. Chmu* 
rzyńskiego. który dużo dał ze sie* 
bie dla życia społecznego miasta.

Do prezydium powołano również

ob. Józefa Sochę, popularnego w 
Ketraynie litt oroszą, oraz zaprzy» 
siężono nowych radnych ob. ob.! 
Apolonię Mroczek, przodowniczkę 
pracy, w rozlewni piwa. Stanisła« 
wa Biernackiego, Tomasza Kraw* 
czyka. St. Filipiaka, W. Boruckie* 
go. K. Kiełbowskiego. K. Łątkow* 
skiego, W. Bandurę i L. Ducha.

Na tym samym posiedzeniu Ra» 
da powzięła szereg uchwał:
• Zatwierdzono nowe stawki 

czynszu komornianego dla prywat­
nej inicjatywy, z uwzględnieniem 
50% ulgi na Ziemiach Odzyskanych.
• Włączono Kętrzyn do miast 
publicznej gospodarce lokalami.
• Zatwierdzono opłaty na targo­

wicy, podatek od psów i od polowa­
nia, oraz opłaty w rzeźni.

• Oddano w dzierżawę SP dom 
miejski na lat 10.

• Uchwalono oddać dom przy ul. 
Asnyka na warsztaty szkoły zawo­
dowej.

Posiedzenie zakończyło się ofiaro­
waniem przez radnych swych diet 
na rzecz ORMO, (ma.)

o

13 punktów ratowniczych
przy drogach w pow. pasłęckim

(Od naszego korespondenta) |
Pow. oddział PCK oraz zarząd dro 

gowy w Pasłęku wspólnie zorgani­
zowały kurs dla ratowników drogo­
wych i kierowców samochodowych 
z pośród personelu Pow. Zarządu 
Drogowego. Kurs ukończyło z wyni­
kiem pomyślnym 26 kandydatów, 
którzy otrzymali świadectwa.

Pow. Zarząd Drogowy w porozu­
mieniu z Pow. Oddz. PCK — doce­
niając znaczenie i zadanie ratowni­
ctwa, w nagłych wypadkach w tere­
nie, podjęło inicjatywę uruchomienia 
drogowych punktów ratowniczych ■ 
przynajmniej na głównych szlakach 
komun ikacynjych w powiecie Pas­
łęckim — dla udzielania pierwszej 
pomocy w nieszczęśliwych wypad­
kach i zachorowań, wobec zwiększo­
nego ruchu pojazdów mechanicz­
nych.

W związku z przeprowadzonym 
przeszkoleniem w najbliższym już 
czasie Pow. oddział PCK uruchomi 
13 punktów ratowniczoadro gowydh 
na głównych szlakach komunika* 
cyinych w pow. pasłęckim.

A więc uwaga! Podróżujący po 
drogach w powiecie pasłęckim, ma 
cie zapewniona pomoc w nagłych, 
nieszczęśliwych wypadkach. Uwa* 
żaicie na tablice orientacyjne, 
wskazujące najbliższy punkt ratow 
ni czo=drogowy, które będą usta wio 
ne w dniach najbliższych, (d.b.)
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Pomoc Zimowa
TO NIE FILANTROPIA
TO OBOWIĄZEK
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OGŁOSZENIA

VI runda
turnieju ZZK

W szóstel rundzie turcóeju towa* 
rzyskieeo sekcji ZZK Anioł wygrał 
ze Sztiussim. Kalinowski z Jeśio» 
newskim, Wodziński ze Sztiussim, 
Suwarow z Lewkowiczem, Jesio* 
nowski ze Sztiussim, Sem.ploł zre* 
misował z Szybińskim i wygrał ze 
Sztiussim.

Stan turnieju przedstawia się na 
stępująco: Sempioł 7 pkt.. Anioł 
5%, Bieńkowski 5, Jesionowski 5, 
Suwarow 4%, Szybiński 4, Kali« 
nowski 3%, Wodziński 2 i Bere* 
zowski 1%.

Majewski, Sztiussim Pisarewi.cz i 
Lewkowicz bez punktów.

Następna runda turnieju od.be* 
dzie sie 22 bm. (Ib)

Turniej „Lechii“
w piłce ręcznej

Dziś o godz. 10 w sali g-Wnnastycz 
nej 1 Watki Męskiej rozpocznie się 
turniej piłki recznei. organizowany 
przez MKS Lechię.

Udział w rozgry wkach biorą 3 
zespoły Lechii i drużyny ZZK Ol* 
sztyn, Gwardii i Pocztowca, (no)

Kurs wychowawczyń 
przedszkoli 
już podjął prace

W Lidzbarku Warmińskim na kur 
sie dla wychowawczyń przedszkoli 
odbywają już normalne zajęcia.

Na kurs zakwalifikowanych zosta 
ło z pośród dużego napływu podań 
39 kandydatek z małą maturą 
względnie z 7 klasami szkoły pow­
szechnej. Między innymi zgłosiły się 
kandydatki, mające za sobą nawet 
klasy licealne.

Z przyjemnością też stwierdzamy, 
na skutek notatek „Życia Olsztyń­
skiego“ napłynęło więcej kandyda­
tek, niż przewidziano miejsc na kür 
sie. Władze szkolne stoją więc przed 
problemem ewentualnego urucho­

mienia nowych kursów tego rodza­
ju. (an)

W aŁSZTWlK
TEATR IM. ST. JARACZA

„Wiktoria i jej huzar“ godz. 19.30. 
KINO „PO 1.O.MA"

Godz. 10 i 12. Poranek „Kopciu* 
szek" orod. radziecka.

„Skarb“ prod. polskiej, godz. 16.30,
18.30 i 20.30. Dozw. od 10 lat.
KINO „MAZUR"

„Skarb“ prod. polskiej, godz. 15.30,
17.30 i 19.30. Dozw. od 10 lat,
MUZEUM NA ZAMKU

Czynne codziennie oprócz ponie­
działków o godz. 10—14.

Wystawa dzieł J. Pankiewicza 
otwarta codziennie oprócz ponie­
działków o godz. 10—14 i 16—18. 
APTEKA DYŻURNA

Staromiejska, Stare Miasto 2. 
POGOTOWIE LEKARSKIE Ub. Spoi 
(Partyzantów 30) czynne nocą w godz 
17—7, w niedzielę i święta 
12—16, 20—7. Tel. 21-21.
S5 EŁfjfŁ.AGT'

Kina; „Bałtyk" — Pieśń 
„Mars" — Wakacje. Straż pożarna — 
tel. 6. Pogotowie Ub. Społ. (Bielań­
ska 18) czynne w godz. 20—8, tel. 49.
£ y S 8 o»/ H 8 S-OOZT H ■ 1E

Bartoszyce „Bajka" — Lenin w 
1S18 r. Biskupiec „Polonia" — 
Dziewczę 2 północy. Giżycko „Wan

I

godz.

tajgi.

I

da" — Nieczynne. Kętrzyn „Casi* 
no" — Byfta sobie dziewczynka. 
Lidzbark „Capitol" — Rodizäna Fro 
ment. Morąg „Adria" — Czapajew. 
Mrągowo „Raj" — Moja miła. Or» 
neta „Lutnia" — Ojczyzna. Ostró* 
da „SwH" — Piękna przygód». ■ 
Szczytno „Grunwald" — Baryłecz* 
ka. |

ttadio
NIEDZIELA, 20 bm.

Wiadomości 8.00, 16.00, 20.00 i 23.00.
Wszechn. Radiowa 11.00 I

7.00 wiad. gosp. dla wsi, 8.20 przeg 
ląd prasy, 8.25 muzyka, 8.55 wiad ,

Powybijał szyby 
w szpitalu 
po pijanemu

(Od naszego korespondenta)
W dniu 18 b. m. Antoni Iliaszew- 

ski, zarń. w Ostródzie przy ul. Gru­
dziądzkiej 13 udał się w stanie nie­
trzeźwym do ostródzkiego szpitala 
powiatowego celem 
swojego dziecka.

Portier szpitala nie 
ralnie wpuścić pijaka, 
mszcząc się w sposób zrozumiały je- 

SKRK, 9.00 nabożeństwo, 10.00 aud. dynie dla osób nietrzeźwych, powy- 
‘ , 10.10 aud. regionalna, bijał szyby w drzwiach wejściowych

’ ’Ł ‘ ‘ szpitala. Zawezwana MO osadziła 
Iliaszewskiego do wytrzeźwienia w 
areszcie. A teraz czeka go zasłużona 
kara, (mr.)

dla chorych,
12.04 poranek symf., 13.00 radiokro- > 
nika, 13.15 „Niedziela na wsi“, 14.00 ’ 
„Sprawność ruchu“ pog., 14.10 „9 
płaczek nieboraczek“ aud. dla dzie­
ci, 14.30 muz. ludowa, 15.00 „Mak- ■ 
bet" cz. I, 16.10 muz. baletowa, 16.45 
„Nowe książki“ fel., 17.00 konc. roz- ' 
rywkowy, 18.00 „Pan Tadeusz“ cz ' 
III, 18.20 muz. staroklasyczna, 18.40 j 
„Melodie świata“, 19.05 „Dookoła. 
Adeli“ słuch, rozrywk., 19.30 muzy-1 
ka, 21.00 „Z życia CSR“, 21.30 „Na 
muz. fali“, 22.00 wiad sportowe, 
22.10 „Karnawał robotniczy“, 24.00 
koniec aud.

Polskie Radio zastrzega 
w ość zmian w pragraaiie.

moili- j

odwiedzenia

chciał natu- 
na co tenże,

Wieś Zielonka
otrzyma świetlicę

(Od naszego korespondenta)
W najbliższych dniach będzie 

otwarta świetlica powszechna we 
wsi Zielenicy w gminie Pieszkowo 
(pow. iławiecki). Na jej urządzenie 
powiatowe władze samorządowe w 
Górowie Iławieckim yrzyznalv kwo­
tę 60.000 zł. (*.».)

O

do
życia Olsztyńskiego“

przyjmuje tlę:
Olsztyn: Administracja „Życia 
Olsztyńskiego“, ul. 22 Lipca 16. 
Ostróda: 1. Księgarnia Spółdziel­
cza „Książnica Mazurska". Sto- 
pińskiego 7, teL 145. 2. Kiosk 
„Czytelnik", ul. Sikorskiego 22. 
3. Kiosk kolejowy — stacja ko­
lejowa.
Giżycko: Jurewicz Stefania, ul. 
Stalina 12.
Pasłęk; Księgarnia Spółdzielcza 
„Wajdelota", ul. 3 Maja 9.
Bartoszyce: Księgarnia Spółdziel­
cza „Wiedza".
Biskupiec: Księgarnia „Czytel­
nik“, ul. Powstańców 2.
Orneta: Jarocki Piotr, Pionierów 
12.
Lidzbark Warm.: Księgarnia Lu­
dowa, Długa 14.
Mrągowo: „Czytelnik“, Czerwo­
nej Armii 50.
Reszel: 1. Księgarnia wł. Cebul­
ko Józefa, ul. Wyspiańskiego 23. 
2. Filia Księgarni Spółdzielczej 

i Górowo Iławieckie:, Kiosk. Plac 
Magistracki, Zofia Kossowska.

i Węgorzewo; Księgarnia Spół­
dzielcza „Wiedza", uL Pionie­
rów 15.

• Elbląg: Księgarnia „Stemar", ul. 
Królewiecka 14.

> Szczytno: Księgarnia Spółdziel­
cza „Jurand", nL Stalina 45. 
Korsze: Filia Księgarni SpóldzlcI 
ezej.
Olsztynek: Kiosk „Czytelnik". 
Rynek.

W pierwszą rocznicę śmierci
ś p.

ZBIGNIEWA JASIŃSKIEGO 
w kościele Serca Jezusowego, dnia 21 lutego o godz. 730 
odbędzie się Nabożeństwo Żałobne za Jego duszę, o czym 

zawiadamiają
Zona, córka, synowie i Rodzina384

KORZYSTAJ z tanich rozmów międzymiastowych

w godzinach od 21 do 8 rano

KUPIĘ MAGNETO dla przyczepne- ( 
go 2-cylindrowego silnika do łódki. 
Jeden obrót dwie iskry jednocześ­
nie. Wysokość magneta 11,5 cm. Ol­
sztyn, Aleja Warszawska 83—Brud- 
noch, 370

Iława: Księgarnia Spółdzielcza 
„Oświata".
Susz: Księgarnia Spółdzielcza 
AL 3 Maja 6.
Prabuty: Kiosk kolejowy „Czy­
telnik".
Morąg: Kiosk „Czytelnik", aL 2y 
mierskiego róg Stalina.
Kętrzyn: 1. Księgarnia SpóldzlcI 
cza, 2. Kiosk kolejowy „Czytel­
nik".
Szczytno: Kiosk „Czytelnika, vL 
Stalina róg 3 ll&jśk.

CM 
tO 
ro

ZEGAREK damski ręczny zgubiono 
w śródmieściu znalazcę proszę o 
zwrot za wynagrodzeniem. Słowac­
kiego 24.3. 383

LABORANT z przygotowaniem po­
trzebny do laboratorium mleczar­
skiego. Zgłoszenia: Okręgowy Od­
dział Centrali Spółdzielni Mleczar­
sko - Jajczarskich, Olsztyn, ul. Pie­
niężnego Nr 18. 347-1

PIŻMOWCE, tchórze kuny i lisy 
kupujemy, płacimy najwyższe ceny 
„Alaska“, Warszawa, Chmielna 5.

205-4

KSIĘGOWEGO wykwalifikowane­
go potrzebują natychmiast P.O.Z.G. 
22 Lipca 16. 363-1

Z-O 407*

WYPADKI I PRZESTĘPSTWA

Pisarewi.cz
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»Czy jesteś dowcipny?«
■ł

5 nagród za podpisy
Pod trzeci rysunek konkursu

książkową oraz pieniężną w wyso­
kości 500 zł. każda.

Stanisław 
otrzymuje 
podpis:

Konopka z Serocka 
nagrodę książkową za

Bokiem prayszło 
„bekiem“ wyszło

Partykiewlcz z Lublina 
również nagrodę książko.-

Ludzie odzyskani i odzyskiwani (3)

Szkoła, która pozwala zapomnieć

■ Odpowiedzi nadesłane na trzeci 
rysunek naszego konkursu (a było 
ich 615), świadczą o tym, że społe­
czeństwo żywo interesowało się 
szeregiem procesów o szkodnictwo 
gospodarcze, zajmując wobec „boha­
terów“ oszukańczych afer zdecydo­
wanie potępiające stanowisko. Wska 
zu-je na to sens wszystkich nadesła­
nych podpisów pod trzeci, rysunek 
konkursu „Czy jesteś dowcipny?“

Różnorodność form, w, któ » uję­
li swe odpowiedzi uczestnicy kon­
kursu pobiła dotychczasowy rekord, 
bowiem oprócz wierszy, kalamburów 
i sloganów nadesłano... rysunki, no­
wele, a, nawet jeden skecz. Niestety, 
sauna oryginalność formy nie wy­
starcza, chodziło nam bowiem prze­
de wszystkim o krótki, dowcipny 1 
wymowny podpis pod rysunek, jak 
Ba przykład:

PAPIER GRUBO „CZERPANY"
• (Nadesłała Janina Olechowska z 
'Warszawy);
RAZ „NA LEWO“, RAZ POD PRAWO 

(Autor: „Dusza“), Obydwie odpo­
wiedzi nagrodzone zostały premią

Tadeusz 
otrzymuje 
wą za odpowiedź:

FABRY-KANTY
oraz Mieczysław Wyszczelski — na­
grodę książkową za dwuwiersz:

Miłę pcezątki są złego,
lecz sp&«kał ich los Dole wski ego.
Poza tym Sąd Konkursowy posta­

nowił wyróżnić następujących uczest 
ników konkursu: Bogusława Filipo­
wicza z Gdyni, Sergiusza Wojnow- 
skiego z Częstochowy, Antoniego 
Zbjnszyńskiego z Białegostoku, Jana 
Bartleta z Warszawy, Władysława 
Szczepańskiego z Warszawy, Stefa­
nię Januszko i Janinę Czmochowską 
z Warszawx, Ligię Herzig z Piotr­
kowa Tryb., Jana Plisko z Płocka, 
Mikołaja Proca z Radomia oraz Pa­
wła Mąkowskiego z Warszawy.

Wszystkie nagrody zarówno książ­
kowe jak i pieniężne wyślemy w 
najbliższych dniach pocztą.

Biały Kamień, w lutym.
Na pozór ta właśnie szkoła RTPD 

w Białym Kamieniu niczym nie róż­
ni się od innych szkół podstawowych, 
rozsianych po całym kraju. I tu, jak 
gdzie indziej, co rano ruchliwa trzód- 
ka malców i podrostków wypełnia 
sale gwarem, uciszanym jedynie 
dźwiękiem szkolnego dzwonka. I tu, 
jak gdzie indziej, młodzież dzień w 
dzień przeżywa emocje zbliżającej 
się klasówki, lub dyktanda, liczy bra­
kujące jeszcze „do dzwonka“ minuty 
i dni, dzielące od najbliższej nie­
dzieli, święta, lub wolnego.

Jednym słowem, pozornie szkoła ta 
nie różni się niczym, od wielu in- 
ęych szkół, a grono 385 uczniów te 
same, co ich rówieśnicy przeżywa ra­
dości, problemy i kłopoty. Tylko na 
pozór.

Pojęliśmy to szybko — gdy siedząc 
już w sekretariacie i gawędząc z kie­
rownikiem szkoły, zaznajamialiśmy 
się najpierw z ankietami, a później 
3

1.000 badań
Łódzka Wytwórnia

■'*7 
ä« pilników

Łódź, ul. Sk-orupkl 17/19 tel. 157-42 
Poleca nowe pilniki wszystkich roz­
miarów i fasonów, również naci­
nanie starych. K 69G-0

r

(Od naszego specjalnego wysłannika)

doświadczeniami pedagogów.
WYMOWA CYFR

Na 385 uczniów szkoły 
Białym Kamieniu — 282 
reemigrantów z Francji, 
dzieci

RTPD w 
to dzieci 
10 — to 

Polaków z Westfalii, tyleż

dziennie
zapewnią nowe aparaty Roentyena 
w zakładach hutniczych na Siąsku

W związku z rozbudową służby zdro 
wia w zakładach przemysłowych, zo­
stał oddany do użytku w hucie „Ban­
kowej“ nowy zakład rentgenclogicz-

pla-

TABELA WYSRANYCH 55 L8TERII
3-C! dz;eń ciągnienia IS-ej klasy

zł padłypo 500.000 
Lublinie.
po 200.00C
Gliwicach.
po 100-009
32551 46243 50282 56133 
73864 83071.
po 40.000 zł padły na
39323 42236 45819

67237 73610 82080

Wygrane
Br 74978 w

Wygrane 
nr 29075 w

Wygrane 
nr nr 29731 
70101 71129

} Wygrane 
nr nr 37591 
■49968 58939

Wygrane po 16.000 zł padły 
nr 1580 7752 10531 “
17125 
23449 
35647 
56866 
870*8

zł

zł

11929
19126
28035
46265
69451

na

padły

padły

13455
21275
28288
50536
81315

na

na

46895
89072.
na nr
14368
22419
35354
54036
85645

18674
23559
37421
60533
88437

Wygrane „
nr 1346 2335 2592 3221 3890 6649 8081 
8880 
18575 
27943 
25843 
49325
53963
60411
71091
82421
90247

Wygrane

917 44451 930 45135 284 325 633 46559
643 47303 400 697 724 758 48376 49459 
578.

51819 326 53244 553 788 940 54084 
804 897 55126 
56124 424 493 
848 58313 511 
821 911 61029
63039 64106 571 780 837 934 65084 
089 369 66525 812 82 167212 294 964 
68174 492 635
777
813
941
563
630
489

216 460 723 739
652 880 57024 036
643 59249 60241

045 119 524 62214

932
424
488
691

18978
25351
41173
65963

89476 94854.
po 8.000 zł padły

11823
22252
29570
36784
49635
54983
61368
73332
83942
90392

16254
24853
30830
43491
51231
56148
65419

na nr

18342 
25388 
32113 
48040 
51250 
57441 
68213 
80932 
88362

18461 
27050 
34784 
48891 
52879 
59336 
69298 
81240 
89418

13508
23547
29878
43124 
51058 
55708 
64743
79005 79389 
84585 84729 
90657 94609.
po 4.000 zł padły na nr 

nr 46 150 201 290 920 1263 1367 1722 
85? 884 2150 153 404 428 489 634 660 
690 874 3058 128 4221 246 774 5160 
266 342 882 6237 847 935 944 955 7036 
RS6 904 8308 426 9099 9401 883 993 
10511 657 761 893 11053 127 810 87;8 
909 12170 315 584 13159 15394 662 
779 16’99 478 17107 246 409 435 538 
78537 631 874 19079 295 569 21110 195 
262 22067 477 23326 945 24071 902 
25267 346 471 
460 758 29045 
143 833 32231

954 28403
31019 123
732 35385

587 666 36371 896 37574 674 38049 088
586 681 39301 722 744 40364 411 438
41353 814 42738 43057 260 364 439 728

874 665 26298
30603 887 922
977 33468 514

908 69736 741 750 70090 
510 935 950 72708 73481 
75227 900 972 76513 802 
78247 843 79090 208 326
851 82213 473 865 83427

808 71245
74712 916
77326 767
870 80766
889 84257 403 86011 098 381 437
570 87216 449 834 874 88656 688

89161 89167 187 90141 839 92141 342 
94025 725.

Dalszy ciąg wygranych po 1000 zł- 
24021 104 19 28 1 390 462 554 5 642 
51 78 95 706 70 3 805 22 46 58 908 42 
62 76 84 25005 20 34 70 116 30 2 70 
1 6 228 381 647 712 81 802 50 
26031 117 202 21 79 394 420 642
7 919 84 27243 318 31 436 43 81
635 81 706 36 877 955 85 28062 75 
23 7 324 411 24 39 95 627 86 786 
29002 11 105 290 319 35 534 714 91 
907 80 30266 8 498 539 655 704 62 95 

31049 148 258 300 304 436 46 583
666 925 32111 212 344 422 593
887 33029 61 100 01 240 323 39
576 647 508 700 21 63 812 85 
34018 39 70 85 93 103 232 432
603 12 831 89 35021 25 26 121 
332 33 66 450 757 58 836 
36011 28 47.264 81 315 435 
68 678 833 66 68 909 37019 
319 45 681 720 31 38044 64 
281 323 83 480 553 868 84 
39030 111 235 325 409 16 28 41 45
667 739 41 50 925.

40045 144 70 307 407 26 504 608 
843 934 7 41005 48 61 112 32 45 379 
89 441 54 509 95 624 74 89 92 3 8 73’ 
49 810 42337 9 42 70 5 595 626 98 71'

968
856
519
104
954

61
38
65
99

90 687
70 410
906
542
212
920
512 
70 126
104

932

41
53
84
48
28

82
91
80

87

ny, który stanie się centralną 
cówką lekarskich badań profilaktycz 
nych dla zakładów pracy w Zagłę­
biu Dąbrowskim. Zakład ten wyposa­
żony v/ najnowocześniejszy aparat 
Roentgena, importowany ze Szwecji 
i pozwalający, dzięki zsynchronizowa­
niu aparatu prześwietleniowego z 
kamerą fotograficzną, na dokonanie 
ok. 1000 badań dziennie, umożliwi 
przeprowadzenie masowych badań ro­
botników oraz dzieci i matek.

W pierwszej kolejności przeprowa­
dzone będą badania robotników, pra­
cujących w warunkach szkodliwych 
dla zdrowia oraz dzieci hutników 
przed ich wysłaniem do prewentoriów. 
W następnej fazie badania obejmą 
wszystkich robotników, co zapocząt­
kuje stałą kontrolę ich stanu zdro­
wia, oraz leczenie sanatoryjne w wy­
padku stwierdzenia poważniejszych 
schorzeń, jak nip. gruźlica i inne. Za­
kład wyposażony został przez prze­
mysł hutniczy, kosztem kilku milio­
nów zł we wszystkie potrzebne urzą­
dzenia.

W chwili obecnej trwają przygoto­
wania do uruchomienia drugiego za­
kładu rentgenologicznego dla hut Gór 
negę Śląska. Zakład ten powstanie w 
hucie „Baildon“ w Katowicach.

dzieci z Belgii, 6 — ze Zw. Radzie­
ckiego, a reszta z województw cen­
tralnych.

37 uczniów — to dzieci pracow­
ników umysłowych, 338 — fizycz­
nych, reszta — to dzieci emeryto­
wanych górników i funkcjonariu­
szy kopalnianych.
W tym suchym, cyfrowym zesta­

wieniu mieści się całe istotne sedno 
zagadnienia, z tego suchego zestawie­
nia wynikają wszystkie problemy i 
pedagogiczne konsekwencje.

Wszystkie nieomal główne szlaki 
emigracji „za Chlebem“, wszystkie 
ośrodki polskiego tułać twa zasiadają 
tu w ławkach szkolnych wraz z jas­
nymi i ciemnymi, szczupłymi i puco­
łowatymi dzieciakami, które na pyta­
nie „skądeście wrócili“, wymienią 
wam wszystkie polskie stacje emigra 
cyjne na tych trasach od „Saksów“ 
do kopalń w Pas de Calais i Liege.

I patrząc na te dziesiątki dziecię­
cych głów, trudno nie dostrzec wiel­
kiej sprawiedliwości dziejowej, któ­
ra sprawiła, że, jak bumerang, dzieci 
te wróciły tam, skąd ojcowie ich, ba, 
nawet 'dziadowie wyjeżdżać musieli, 
wygnani koniecznością ekonomicz­
ną, wyrzuceni bezduszną polityką.

„TORBĘ I NA DÓŁ“
— Największą naszą bolączką jest 

poziom języka polskiego — powiedział 
nam w rozmowie kierownik szkoły i 
w tych słowach zamykała się cała 
reszta.

_ Dzieci pochodzą z najróżnorodniej­
szych środowisk emigracyjnych, jed­
ne uczęszczały do szkół francuskich i 
polskich ,inne ojczysty język słyszały 
tylko w domu. Najgorzej po -polsku 
mówią dzieci z Westfalii. Do 'dziś 
dnia nie straciły one tak wymownej 
dla pedagogów milkliwej i trwoźnej 
podejrzliwości do otoczenia. Lata 
dyskryminacji narodowej w Niem­
czech nawet na nlcn wyryły piętno.

—- Zasadniczo
ruje świadectwa szkół francuskich — 
mówi kierownik-klasyfikowanie jed­
nak i skierowanie dziecka do tego, 
czy innego oddziału uzależnione jest 
od indywidualnego egzaminu, który 
orientuje nas w poziomie ogólnym 
ucznia i wykazuje opanowanie prze­
zeń języka polskiego. Pewne trudno­
ści wynikają również z odmiennych 
u nas i we Francji systemów peda­
gogicznych. Surowa dyscyplina i 
dryl, posunięty aż do stosowania kar 
cielesnych, oraz nauka wybitnie pa­
mięciowa — stosowana w szkołach 
francuskich — u nas, w RTPD, za­
stępowana jest nauką rozumową i 
przyjacielskim podejściem wycho­
wawcy do ucznia.

Do rozmowy naszej przyłącza się 
kierownik wieczorowych kursów re- 
polonizacyjnych dla dorosłych — ob. 
Mróz — reemigrant z Francji, jako 
nauczyciel tamtejszy, znający dosko-

■odowej w Niem- 
,lcn wyryły piętno, 
szkoła nasza hono-

nale środowisko i warunki emigra­
cyjne.

— Nie jest przypadkiem — widzi 
pan — że dzieci reemigrantów z 
Francji mają braki językowe i nau­
kowe. Przecież to dzieci górników, a 
w interesie francuskich przemysłow­
ców nie leżało bynajmniej kształce­
nie ich po skończeniu wieku szkol­
nego. Kopalniom potrzebna była siła 
robocza, a nie inteligenci. Miał chło­
pak 13 lat — no to „torbę 1 jazda na 
dół“. I pod tym kątem w przemysło­
wych ośrodkach emigracyjnych' pro­
wadzona była polityka oświatowa.

SPADEK PO EMIGRACJI
— A dziś, u nas, w naszej szkole w 

7-mej klasie, na 22 uczniów połowa 
pragnie i zamierza kształcić s-ię da­
lej. Gdyby zaś w szkole naszej w ro­
ku przyszłym utworzono 8-mą klasę 
to nie 50 proc., lecz 100 proc, konty­
nuowało by naukę.

Dzisiaj, już po roku ,możemy zaob­
serwować pierwsze owoce naszej pra­
cy — dzieci, które rok temu lub dwa 
wróciły do kraju, zrobiły bardzo 
wielkie postępy i językiem polskim, 
z każdym dniem posługują się coraz 
lepiej.

Braki językowe reemigracyjnej 
dziatwy nie wyczerpują jednak bolą­
czek wychowawczych. Skrupulatne 
badania lekarskie, przeprowadzone w 
listopadzie r. ub. na terenie szkoły, 
wykazały, że 50 proc, uczniów — to 
dzieci anemiczne i słabowite. U 150 
badanie wykazało podatność na gruź­
licę Należało przedsięwziąć akcję 
zaradczą. Szkoła, mimo braku dosta­
tecznych środków finansowych, zor­
ganizowała akcję dożywiania. Co­
dziennie każde dziecko otrzymuje 2 
bułki i ćwierć litra mleka.

Bardzo na miejscu byłoby tu po­
stawienie na odpowiednim poziomie 
wychowania fizycznego. Brak jednak 
sali gimnastycznej i sprzętu sporto­
wego, mimo pobliskich gór i możli­
wości narciai-skich w sezonie zimo­
wym, uniemożliwia rozwiązanie tego 
istotnie palącego problemu.

MŁODA STAL
Jasny i perlisty 

pT/Zsrwał nam tok
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la, i z budynku szkolnrgo w 
się młoda gromada, dopmjjąe 
śpiechu płaszcz, wciskając er- 
berety, z całą żywotną ruch’ 
młodości potoczyła się ku
Nawoływania i okrzyki krzyżowały 
się w powietrzu z śnieżnymi piguła­
mi.

Ta roziskrzona temperamentem 
gromadka, ten strumień, wylewający 
się pcza bramę, skojarzył się nam z 
obrazkiem, oglądanym dawno w jed­
nej z wielkich hut podczas spustu 
stali.

— Więc widzi pan. redaktorze 
usłyszeliśmy słowa starego, oprowa­
dzającego nas wówczas majstra —• 
tutaj, o! wsypaliśmy różne rodzaje 
rud żelaznych, dodając w pewnej 
ilości stali szlachetnej. A gdy całość 
uległa stopieniu, piecowy długim drą 
giem stalowym odetka szpunt i...

Biało-czerwona masa żelaza, try­
skając fajerwerkiem iskier spływa 
strugą, rozlewając się po odgałęzie­
niach formy. Gdy metal wystygnie, 
w formach — zadźwięczy stal.

Coraz cieńszą strugą spływa rozża­
rzony metal...

Ostatni uczniowie wychodzili ze 
szkoły.

Z najróżnorodniejszych rud szkoła 
RTPD w Białym Kamieniu, wytopić 
ma jeden jednym dźwiękiem oddzwa 
niający metal. I ukształtować go, 
nim wystygnie i straci plastyczne 
właściwości.

Zadanie nielada. Z odzyskiwanych 
dzieci zrobić odzyskanych ludzi.

Za ostatnim, spieszącym do domu 
dzieckiem ,zamyka się szkolna bra­
ma... Jerzy Ras,

JÓZEF AUGUSTOWSKI
ŁOCINSKA 3FABRYKA WARSZAWA’. .
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ett&óci na
dźwięk dzwonka 

pogawędki. Chwi-
Hsssasi*-

Do puszek kwestarskich na bursy
Niezamożna młodzież

Przed »Dniem lasu
osiedla robotnicze będą zadrzew'one

£

Min. Leśnictwa przygotowuje się“’ 
do „Dnia Lasu“ który odbędzie się 
pod hasłem zadrzewienia osiedli ro­
botniczych oraz zalesiania wszelkie-

zdewa- 
Podob- 
w rea- 
weźmie

Ostatnio da je się zauważyć coraz 
intensywniejszy pęd młodzieży do 
szkół. Młodzież garnie się do nauki, 
by nadrobić czas, stracony w okre­
sie okupacji.

Nie każdy jednak ma ku temu 
warunki, aby bez przeszkód móc 
realizować swe plany. Jedni walczą 
z trudnościami 
znajdują, się w 
m i os-zk an i-o w y ch, 
ją odpowiedniej 
nia itp. Tych trudności — młodzież 
sama nie 
•móc.

Podjęło 
w 1946 r.

materialnymi, inni 
ciężkich warunkach 
inni znowu nie ma- 
odzieży, wyżywie-

pokona i należy jeji dopo-

chss się nczyfi
osiągnąć zamierzone rezultaty^

Komitat Słowiański w Polsce
PROSI O ZGŁASZANIE SIĘ 

osób, władających biegle językami rosyj­
skim, czeskim, we gier&kim., bułgarskim, 
serbskim, rumuńskim. Adres Komitetu: 

Warszawa, Al. Stalina 12, I-e piętro.
Zgłaszający się winni złożyć próbki tłu­

maczenia ź języka obcego na polski i z 
języka polskiego na obcy z podaniem 
tekstu tłumaczonego, wskazaniem ilości 

' czasu zużytego na tłumaczenie bez korzy- 
i stania ze słownika i przy jego użycm. 

Przy tłumaczeniu z języka polskiego na 
I obcy należy korzystać z tekstów gazet.

Zgłaszający winni podać dokła-dny^adres.
Dalszy ciąg wygranych podany będzie jutro

AWANTURAw lipcu

go rodzaju nieużytków oraz 
stowanyćh lasów -chłopskich, 
nie, jak w latach ubiegłych, 
lizacj-i programu „Dnia Lasu“ 
udział młodzież szkolna.

Na terenie Stolicy tegoroczna akcja 
„Dnia Lasu“ obejmie m. in. urzą­
dzenie zniszczonego skwerku przed 
Instytutem Radowym, na powierzchni 
2,5 ha; dokończenie prac zadrzewię; 
niowych -na pozostałej- powierzchni 
(5 ha) Pola Mokotowskiego (2 ha); 
Parku Wielkopolskiego, jak również 
pomoc przy zadrzewianiu Lasu Ka- 
backiego, który Min. Leśnictwa prze­
kazało ostatnio miastu na park dla 
mieszkańców Warszawy.

się tego zadania założone 
Towarzystwo Burs i Sty­

pendiów, posiadające swe 
w miastach wojewódzkich, 
wych i gminnych.

TBS istnieje nie całe 3 
wyniki, uzyskane w tym czasie, po­
zwalają wierzyć, iż przyjęte zada­
nia zostaną w pełni zrealizowane.

placówki 
powiato-

Aby .
niejedną trudność musi jeszcze po­
konać Towarzystwo.

Patruebnych jest, ponad 109.000 
miejsc w bursa dh, podczas gdy jest 
ich zaledwio około 50.000, zaś ilość 
stypendiów, udzielanych w Polsce, 
wynosi niewiele ponad 20 tys., a po­
trzeba 36 tys.

W dniu jutrzejszym, tj. 20 bm., 
Towarzystwo Burs i Stypendiów or­
ganizuje na terenie całego kraju 
kwestę publiczną z przeznaczeniem 
na zaopatrzenie młodzieży w obu­
wie, odzież oraz na stypendia, które 
umożliwią młodzieży zagrożonej cho­
robami wyjazd do burs klimatycz­
nych w Karpaczu i Szklarskiej Po­
rębie.

Niechaj nikt nie uchyla się w tym 
dniu (w niedzielę) od złożenia cho­
ciażby najmniejszej kwoty. Ofiar­
ność społeczeństwa przyczyni się w 
dużej mierze do poprawy sytuacji 
uczącej się młodzieży, (jes).

Kto zna mękę bezsenności
ten wie, że często pozbawiają nas |ich niedomagania, Jak nerwicę serca, 
snu zmęczone i wyczerpane nerwy " ” ’ ' ' “x..............
Zioła magistra Wolskiego „Pasivero- 
sa“, zawierające rośliny o wybitnych 
właściwościach uspakajających, koją 
wzburzone i zmęczone nerwy, łagodzą

|bóle i zawroty głowy, uczucie nie­
pokoju oraz sprowadzają krzepiący, 
naturalny sen, nie powodując przy- 

| zwyczajenia Do nabycia w aptekach 
i i drogeriach. K 4-0

Jeff obudził się na więziennej pryczy 1 przetarł oczy z me- 
dowlerzanieni. Po drugiej stronie klatki leżała na pryczy młoda 
m”latksćenie tej przyglądała się zza kraty grupa mężczyzn, za­
maskowanych chustkami... z Corrą na czele... Domagają się od 
szeryfa wskazania kryjó wkl Sonny clarca.

— To nas nic nie obchodzi, Mc Curtain — odezwał się ktoś inny. 
My chcemy tylko tego czarnego.

Corra stała na przeciwko niego. Patrzyła na niego, jakby go wi­
działa pierwszy raz w życiu.

— Jeżeli rozumiesz, co jest dla ciebie dobre, Mc Curtain to prze­
staniesz się wykręcać i wydasz nam tego czarnego.

— Co ta murzyńska dziewczyna robi tu razem z tobą, Jeff- — 
spytała Corra.

— Kto, ona? — zapytał Jeff odwracając się i wskazując dziew­
czynę na pryczy. , .

— Dlaczego nic pojechałeś na ryby, jak mówiłam. spytała nie 
zwracająr uwagi na jego ruch.

Jeff otworzy', usta, aby się wytłumaczyć, lecz jeden z zamaskowa­
nych ludzi pchnął go lufą dubeltówki w piersi.

— Nic i tamy cźr'u stać tutaj ’ słuchać, jak sie kłócicie z żoną 
powiedział szorstko i zwrócił się do Corry. — Bardzo mi przykro, 
musimy tak ostro stawiać sprawę, pani Mc Curtain, ale nie man^y 
czasu do stracenia. — Znowu zwrócił się do Jeffa. — Chcemy mieć 
czarnego Clarka i chcemy go mieć prędko. Ty i twoja pani możecie j 
Skończyć waszą sprzeczkę kiedy odejdziemy. I

— Ludzie, ja nie mam. najmniejszego pojęcia...
— Dosyć -tego, Mc Curtain. Nie zawracaj głowy.

Jeff odwrócił się i spojrzał beznadziejnie na dziewczynę. Wcisnęła 
się w najdalszy kąt pryczy i patrzyła na strzelby.

— Chłopcy, przysięgam, że nie widziałem na oczy Sonny Clarka — 
mówił błagalnie Jeff. — Przecież nie kłamałbym. Muszę myśleć o mojej 
politycznej przyszłości. Dlatego nie będę kłamać w tej sprawie. Prze­
cież znacie mnie, ludzie, prawda?

_  Nie czas na stawianie nam pytań, Mc Curtain. To my właśnie 
pytamy się. .

Jeff usiłował dojrzeć przez pręty klatki, dlaczego Bert i Jim nie 
występują jakoą energiczniej i zobaczył, że 
jest w ich stronę.

— Chłopcy, — dopraszał się Jeff 
— wszyscy wiedzą w hrabstwie Ju­
lie, że jestem człowiekiem dotrzy­
mującym słowa. Od czasu gdy za­
cząłem zajmować się polityką, za­
wsze byłem taki i dlatego właśnie 
ludzie głosowali 
dym ponownym 
wierzyć...

— Możesz to 
twoim kamieniu 
tain. A teraz chodzi nam tylko o to, 
żeby dostać czarnego Clarka które­
go gdzieś ukrwasz.

Dwaj mężczyźni pilnujący Berta 
korytarzem. Oświetlali latarkami każdą klatkę 
Dwóch zostało, żeby pilnować Jeffa, a piąty stał obok Corry.

— Jeffersonie! — powiedziała Corra nie spuszczając ani na chwilę 
oczu z jego twarzy. — Przeleżałeś całą noc z murzyńską dziewczyną 
tu w więzieniu! Właśnie powinnam odejść stąd natychmiast i porzucić 
cię na zawsze.

na mnie przy każ- 
wyborze. Możecie

sobie wpisać na 
grobowm, Mc Cur-

parę strzelb skierowanych

i Jima pchnęli ich każąc iść 
koło której przechodzili

— Pani Mc Curtain — rzeki mężczyzna stojący za nią. — Zostań 
lepiej, gdzie jesteś. My tu już długo nie będziemy.

— Corro! — błagał Jeff. — Ja zupełnie nie mam pojęcia, skąd 
ona wzięła się w tej klatce razem ze mną. — Obejrzał się bojaźliwie 
na dziewczynę. — Ja chciałem tylko politycznie zabezpieczyć lymAv 
Nie wiedziałem...

Tamci wrócili popychając Berta i Jima przed sobą, jak gdyby to 
właśnie oni byli skazańcami.

— Gdzie ukryłeś tego czarnego, Mc Curtain — zaczął znowu pytać 
jeden z nich. —--Nie tak daleko do wyborów, jak myślisz.

Nie prawda, pani Mc Curtain?
Corra zacisnęła usta w wąską, cienką linię.
— Hrabstwo Julie nigdy nie miało przekonania do szeryfów opie­

kujących się zbytnio czarnymi. Czyż nie tak, pani Mc Curtain. mó-i 
wił patrząc na Jeffa.

Corra zignorowała to pytanie.
Jeff potrząsnął głową znacząco; usiłując wszstkich przekonać o swo­

jej szczerości. Nie uszły jego uwagi badawcze spojrzenia Jima i Berta, 
ale najbardziej martyiło go zgorszone zdumienie żony.

— Słuchajcie — zaczął na nowo, i urwał. Poczuł, że znowu ogarnia 
go zniechęcenie, gd£? te twarze zakryte chustkami wcale nie reagowały 
na jego słowa. Mocno chwycił się prętów. — Wróciłem, aby zobaczyć 
się z sędzią Allenem, po czym przyjechałem wprost tutaj, gdzie mnie 
widzicie teraz. Dziesięć mil, albo i więcej dzieliło mnie od czarnego 
Clarka. Wiem ...

Mężczyźni milczeli. Patrząc na icb twarze bez wyrazu miał nadzieją 
że nikomu nie przyjdzie na myśl zapytać go, jak się to stało, że siedzi 
zamknięty we własnym więzieniu i do tego w jednej klatce z mulatką.

— Słyszałeś, co ten człowiek mówi, Corro — nalegał. — Powiedz 
mu, że ja zawsze mówię prawdę.

Corra udawała, że ją to nic nie obchodzi.
— Chłopcy — odezwał się zwracając się ponownie do stojących 

za drzwiami — daję wam moje słowo jako szeryf hrabstwa Julie, że 
nie mam pojęcia, gdzie jest ten czarny. To jest najprawdziwsza prawdy 

j jaką kiedykolwiek w życiu powiedziałem. (D, ą

o nim nie więcej, niż ktokolwiek inny.

I
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Zakopane w pełni sezonuMARIAN BRANDYS

Nawet bokserzy polscy znaleźli się pod skocznią na Krokwi. Kolczyński 
i ArcTiacfc* okładają śniegiem Patorę.

Tajemnice Watykanu, tylko po 111

Nagrody dla milionowego
i milion pierwszego abonenta PR

już 
ra-

w

Polskie Radio zarejestrowało 
milionowego i milion pierwszego 
dioabonenta.

Milionowym abonentem radia
Polsce jest robotnik rolny, Kazimierz 
Szymański, ze wsi Rajkowy, gmina 
Pelplin-wieś, powiat Tczew, woj. 
gdańskie, a abonentem zarejestrowa­
nym pod numerem 1.000.001 — robot­
nik — hutnik Hubert Mosz z Żor., 
pow. rybnickiego.

Dyrekcja Naczelna Polskiego Radia 
dla uczczenia osiągnięcia miliona ra­
dioabonentów wyznaczyła nagrodę 
pieniężną w kwocie złotych 125.000 
dla milionowego radioabonenta Kazi­
mierza Szymańskiego oraz złotych

75.000 dla Huberta Mosza, rozpoczyna 
jącego drugi milion radioabonentów 
w Polsce. „

Fakt, że obaj zdobywcy nagród po­
chodzą ze środowiska robotniczego 
odzwierciedla w pełni przemiany, ja­
kie nastąpiły w strukturze społecznej 
radioabonentów w Polsce, którymi 
dziś w swej masie są przedstawiciele 
świata pracy.

Rzym, w lutym.
Znany dziennikarz włoski Marco 

Gesarini Sforza opublikował niedaw­
no w dwóch pisihach rzymskich — 
w dzienniku popołudniowym „Repu- 
blica“ oraz w popularnym tygodniku 
„Omnibus“ — dwa ciekawe artykuły, 
wykazujące na konkretnych przykła­
dach, jak wielką rolę w najwyższych 
kołach watykańskich, a głównie w 
watykańskim aparacie propagando­
wym, odgrywają obecnie 
oraz wybitne osobistości b. 
faszystowskiego.

Ponieważ treść obydwóch 
łów może stanowić interesujący przy 
czynek do sławnego już „Listu papie­
skiego do biskupów niemieckich“ 
oraz do całej obecnej „antywschod- 
niej“ polityki Watykanu — pozwa­
lam sobie przytoczyć kilka szczegó­
łów specjalnie ciekawych dla pol­
skiego czytelnika.

Prywatnie... po niemiecku
Pierwszą i zasadniczą rewelacją 

jest fakt, że w prywatnych aparta­
mentach papieskich w Watykanie 
używa się niemal wyłącznie języka 
niemieckiego. -t
Pius XII porozumiewa się ze swym 

'najbliższym otoczeniem po niemie­
cku z dwóch przyczyn: po pierwsze 
dlatego, że poza włoskim zna najle­
piej język niemiecki, gdyż długie la­
ta, poprzedzające pontyfikat, spędził 
jako dyplomata watykański w Niem­
czech; po drugie zaś dlatego, że całe 
jego najbliższe otoczenie, to wyłącz­
nie Niemcy.

Z osób, które o każdej porze dnia 
mają dostęp do papieża, wymienimy: 
siostrę Pasąualinę, niemiecką mnisz-

Niemcy 
reżimu

artyku-

(Korespondencja własna API dla „Życia'')
kę z Alp Bawarskich od czterdziestu 
już lat czuwającą nad gospodarstwem 
i zdrowiem papieża i mającą na nie­
go wielki wpływ osobisty; jezuitę 
Roberta Leibnera — osobistego se­
kretarza papieża i profesora historii 
w Kollegium Gregoriańskim; oraz o- 
sobistego spowiednika papieża, Pa­
dre Bea, wywierającego bodaj ze naj­
silniejszy wpływ na Piusa XII — bę­
dącego jednym z najinteligentniej­
szych ludzi w Watykanie.
Wilhelmowskie tradycje

Oczywiście, że po wyliczeniu tego 
dość osobliwego składu osobistej świ-

ty papieskiej — należy za Cezarinim 
Sforzą dodać, że wszystkie wyżej wy­
mienione osoby reprezentują typ „do­
brego Niemca“ z epoki cesarskiej i 
związane są pochodzeniem i świato­
poglądem z kołami wielkich agrariu- 
szy i przemysłowców niemieckich, 
tzn. z tymi kołami, które dążą do 
odbudowy wielkich i silnych Nie­
miec na drodze ścisłej współpracy z 
Anglią i ze Stanami Zjednoczonymi.

Niemniej interesująco przedstawia 
się skład kierownictwa urzędowych 
organów propagandy watykańskiej, a 
szczególnie dwóch z nich, zajmują­
cych się głównie zbieraniem matę-

Rozbudowa szkolnictwa
i wzmożenie walki z analfabetyzmem
Postulaty Sejmowej Komisji Budżetowej

W dyskusji na wspólnym posiedze­
niu Sejmowej Komisji Skarbowo- 
Budżetowej oraz Planu 
go nad budżetem Min. 
bierali głos posłowie: 
(SL), Kurpiewski (SL), 
Strzałkowski (SD), 
PR), Sadłowski (Str. Pracy), Bocheń­
ski (Klub Kat. Społ.), Chełchowski 
(PZPR), Langner (SL), Grubecki (SL) 
i inni.

W przemówieniach swych mówcy 
ustosunkowali się pozytywnie do 
wielkich osiągnięć Min. Oświaty, któ 
re wyrażają się zarówno w wielkości 
budżetu, nienotowanej jeszcze w hi­
storii

Gospodarcze- 
Oświaty, za- 
Wilanowski 

Mitura (SL), 
Kłuszyńska (PZ

poprawie bytu materialnego nauczy­
cielstwa.

Mówcy wysunęli szereg postulatów 
w kierunku rozbudowy sieci szkół, 
rozszerzenia akcji bibliotecznej na 
wsi, walki z analfabetyzmem oraz o- 
graniczenia nadmiernej ilości dni 
świątecznych.

Podkreślono również konieczność 
wprowadzenia do szkół języka rosyj­
skiego, jako obowiązującego, jak rów­
nież konieczność ściślejszej wspólpra 
cy oświatowej i zagranicą.

Prof.  Aleksander Topczyjew
Wiceminister Wyższego Wykształcenia w ZSRR

Milion osób uczy się
"1
PIE R WSZY 
W ODRODZONEJ
P O L S C E A 

TYGODNIK 
LITERACKI

(Korespondencja
Każdy obywatel radziecki może się 

kształcić, nie odrywając się od swe­
go warsztatu pracy. Każdy może skoń 
czyć szkołę średnią czy wyższą, uzu­
pełnić swoje wiadomości fachowe, u- 
częszczając do szkół dla dorosłych, 
szkół wieczorowych, uniwersytetów 
korespondencyjnych lub też na kursa 
dokształcające.

Wojna uczyniła dużą wyrwę w kształ 
ceniu się młodzieży. Chłopcy i dziew­
częta opuścili ławy szkolne, aby wal­
czyć w szeregach armii czynnej. W 
oddziałach partyzanckich, lub zaciąŁ 
gając się do armii pracy. Tę lukę wy­
pełniają obecnie szkoły dla dorosłych, 
do których uczęszcza — w jednej tyl 
ko Federacji Rosyjskiej — ok. milio­
na osób.

ODRODZENIE

Około 30 robotni- 
jest obecnie plantowa­
na którym rośnie jesz- 

Nabrzeże ma mieć dłu-

opra-

świe-
teren

(Obsługa
NABRZEŻE EWA 

DLA CZECHOSŁOWACJI
SZCZECIN (obsł. wł.). Na nabrzeżu 

Ewa rozpoczęto już roboty przy bu­
dowie nowego nabrzeża przeznaczone 
go dla Czechosłowacji.

Znajduje się ono na wschodniej czę 
ści półwyspu, za elewatorem nad ka­
nałem debiskim. 
ków zajętych 
niem terenu, 
cze wiklina, 
gość 300 m.

MINERZY PRACUJĄ
WROCŁAW. W południowej części 

Wrocławia pracują ekipy minerów, 
zatrudnione przy wyburzaniu ruin za 
pomocą materiałów wybuchowych. 
Dzięki tej metodzie uzyskuje się mi­
lion cegieł dziennie na odbudowę 
Warszawy, drugi milion cegieł dzień 
nie pochodzi z rozbiórki ręcznej, pro 
wadzonej przez sześć brygad robo­
czych.
90 TYS. NIEROGACIZNY ZAKON­

TRAKTUJĄ rolnicy Śląscy
WROCŁAW. Rolnicy dolnośląscy 

zadeklarowali zakontraktowanie 90 
tys. sztuk trzody chlewnej w ramach 
akcji „H“. Plan kontraktacji przewi­
dywał dla Dolnego Ślą9ka 63.400 sztuk 
nierogacizny, będzie więc przekro­
czony prawie o 50 procent.

własna).
KOLEJARZE — AKTORAMI

BYDGOSZCZ. Sekcja świetlicowa 
Związku Zaw. Kolejarzy Bydgoszcz- 
Wschód zapoczątkowała wymianę kul­
turalną z wojskowymi zespołami świe 
tlicowymi. W sali świetlicy KBW ko­
lejarze wystąpili ze starannie 
cowanym programem.

W najbliższym czasie zespół 
tlicowy kolejarzy wyruszy w
wiejski, celem nawiązania wymiany 
kulturalnej miasta ze wsią.

CORAZ WIĘCEJ BIBLIOTEK 
WIEJSKICH

GDANSK. W woj. gdańskim odby­
ła się rejestracja 
istniejących przy 
w województwie 
snych oraz ponad 
nadeszły do gromad z Zarządu Głów­
nego ZSCh. Biblioteki te zostały przy 
znane jako premie za prawidłową go­
spodarkę.

W 80 bibliotekach własnych znaj­
duje się materiał przeważnie facho­
wy, w bibliotekach nadesłanych czy­
telnik znajduje przeważnie książki 
klasyków polskich.

Podobny 
wędrowne 
zakupione 
Gdańsk.

bibliotek wiejskich 
ZSCh. Posiada on 
80 bibliotek wła- 
30 bibliotek, które

charakter mają również 
biblioteczki w liczbie 131, 
przez prezydium WRN —

Jr

Ir-

Z OPERY

» WESELE FIGARA «
WESELE FIGARA. Opera komiczna 

w 4-ch alitach W. A. Mozarta. Insce­
nizacja i reżyseria Józef Munclingr. 
Kierownictwo muzyczne Zygmunt La- 
toszewski. Dekoracje i kostiumy Jan 
Hawryłkiewicz.

Pierwsze przedstawienia komedii 
Beaumarchais „Cyrulik Sewilski“ i 
„Wesele Figara“ stały się w krót­
kim czasie sensacją, na miarę euro­
pejską. Już w r. 1783 Mozart po­
wziął myśl stworzenia opery na te­
mat „Wesela Figara“. Oczywiście — 
polityczna i społeczna satyra Beau­
marchais nie nadawała się do bez­
pośredniego zastosowania w charak­
terze libretta operowego. Autor 
tekstu do opery przerobił komedię 
Beaumarchais, usuwając z niej całą 
rewolucyjną publicystykę, a kładąc 
szczególny nacisk na stronę emocjo­
nalną i intrygę miłosną. Powstała 
w ten sposób „komedia charakterów 
1 namiętności“ stała się kanwą dla 
nieśmiertelnej muzyki Mozarta, któ­
ra mimo przeszło 160 lat nie utraci­
ła nic ze swojej świeżości, pozosta-

jąc dotychczas świadectwem geniu­
szu tego kompozytora.

Pod względem kompozycyjnym 
opera składa się z szeregu „nume­
rów“ — zakończonych scen muzycz­
nych, solowych i zespołowych — łą­
czących się między sobą za pomocą 
recitatiwów, czyli rodzaju śpiewnych 
dialogów, ustępów, w których linia 
melodyjna oparta na swobodnej ryt­
mice służy tylko do podkreślenia 
wyrazistości mowy.

Mozart nie stosuje muzycznej cha­
rakterystyki postaci — muzyka je­
go w sposób niezrównany ilustruje 
emocje bohaterów, jest niezmiernie 
wyrazista, nie zatracając przy tym 
nic ze swego melodyjnego piękna.

„Wesele Figara“ stawia bardzo du­
że wymagania zarówno dla solistów, 
jak i dla orkiestry. Każdy prawie 
z wykonawców ma tu swoją popiso­
wą arię, w której może wykazać 
swoje walory śpiewacze — zwyczaj 
ten Mozart zapożyczył z ówczesnej 
opery włoskiej. Sceny zespołowe, 'I

wlasna »Życia«)
Szkoły te dają młodzieży te same 

prawa, co normalna 10-latka. Nauka 
w tych szkołach jest bezpłatna.. Przed 
egzaminami maturalnymi uczeń otrzy 
muje 20-dniowy urlop płatny. Po zda­
niu egzaminów z zakresu 7 klas — 
uczeń korzysta z 15-dniowego płat­
nego urlopu.

Nie odrywając się od pracy...
Największym powodzeniem cieszą 

się szkoły wieczorowe oraz uniwersy­
tety „korespondencyjne“. Na 400 ta­
kich uniwersytetach przy wyższych u- 
czelniach kształci się ok. 270 tys. mło­
dzieży.

„Studentem korespondencyjnym“ 
może być każdy obywatel radziecki, 

‘bez uszczerbku dla swojej pracy za­
wodowej. Korzysta on ponadto z sze­
regu ułatwień.

A więc otrzymuje 10-dniowe urlo­
py płatne dla zdania egzaminów wstęp 
nych. Studenci-prymusi__korzystają z 
dodatkowych urlopów płatnych przed 
każdą sesją egzaminacyjną. Urlop „dy 
plomowy“ wynosi 4 miesiące, „pań­
stwowy“ — 4 tygodnie. W okresach 
urlopowych student „korespondencyj­
ny“ otrzymuje ponadto normalne sty 
pendium akademickie i korzysta z 
mieszkań w bursie. Absolwent uniwer 
sytetu korespondencyjnego ma te sa­
me prawa, co absolwent normalnej 
szkoły wyższej.

Co trzeci obywatel...
Wyższe szkoły wieczorowe istnieją 

w większych fabrykach i umożliwiają 
połączenie teorii z praktyką. Bo u- 
czeń szkoli się praktycznie na miej­
scu swojej pracy, a uczy teorii — 
na kursach.

Uczący się otrzymują bezpłatnie 
podręczniki, wykresy itp. pomoce 
szkolne. Korzystają oni również z 
płatnych urlopów podczas egzaminów.

Nowe banknoty
100 - zlotowe

Z dniem 21 bm. Narodowy 
Polski wprowadza do obiegu 
bilety bankowe 100-złotowe, III-ciej 
emisji z datą 15 lipca 1947 r. — pod­
pisane przez prezesa, naczelnego dy­
rektora i skarbnika.

Bilety te wykonane są na papierze 
białym, gładzonym z odcieniem jasno 
kremowym i zawierającym bieżący 
znak wodny, w postaci dużej stylizo­
wanej litery „W“. Wymiar nowego- 
biletu 100-złotowego wynosi 170x91 
mm.

Całość jest utrzymana w lęolorze 
brązowo-czerwonym i oliwkowo-bru- 
natnym.

Dotychczasowe bilety 100-złotowe 
są nadal prawnym środkiem płatni­
czym.

--------------- hub»..---------------

Imprezy w Tygodniu Przyjaźni
Polsko - Czechosłowackiej

Zapowiedziany na okres od 7 — 
14 marca „Tydzień Przyjaźni Pol­
sko-Czechosłowackiej“ obfituje w 
wiele imprez kulturalnych.

W Polsce przewidziane są występy 
65-osobowego Chóru Nauczycieli ^Sło­
wackich oraz 45-osobowego robotni­
czego zespołu baletowego „Syrena“, 
koncerty śpiewaczek Marty Krasowej 
i J. Zachardowej, koncert muzyki'cze­
chosłowackiej pod dyr. Jarosława

naszego szkolnictwa, jak 1 w

Bank 
nowe

ei

■ ■■ zarabia
Oprócz szkół wyższych istnieje sze 

reg kursów przy różnych zakładach 
pracy. Są to kursy zawodowe. Pra­
cownicy umysłowi i fizyczni mogą na 
nich uzupełniać swoje wiadomości fa­
chowe. Nauka jest tam również bez­
płatna, pomoc państwa zapewniona.

Toteż nic dziwnego, że co trzeci o- 
bywatel w Zw. Radzieckim korzysta 
z dobrodziejstwa oświaty.

Aleksander Topczyjew

riałów informacyjnych w krajadB 
Europy Wschodniej, t.zw. Ufficlo Do* 
cumentazioni Vaticane oraz Pontlfi'* 
cia Commissione di Assistenza.

„Dshre“ źródła Informacji
Na czele Ufficio, instytucji, która! 

kieruje całą propagandą watykańską 
dotyczącą „krajów za żelazną kurty­
ną“ — stoi czcigodny Mons. Wuesten- 
berg, niemiecki duchowny z Nad­
renii, znany ze swych sympatii prohit 
lerowskich. Współpracownikami Jego 
są: duchowny irlandzki O'Flaherty, 
jeden z głównych w tej chwili obroń­
ców spraw niemieckich na terenie 
Watykanu, duchowny chorwacki Dra 
ganovic oraz dwaj duchowni nie­
mieccy: Padre Zeiger oraz Padre 
Schmider, piastujący stanowisko łącz­
nika między Ufficio a watykańskim 
Sekretariatem Stanu.

W składzie kierownictwa drugiej 
wielkiej instytucji propagandowej i 
informacyjnej Watykanu, zajmującej 
się sprawami wschodnimi — Pontifi- 
cia Commissione di Assistenza — nie 
ma wprawdzie ani jednego Niemca 
— tym niemniej skład ten zwraca u- 
wagę z innych względów.

Kierownikiem Pontificia Commis­
sione di Assistenza jest Monslgnor 
Baldelli, znany ze swej chlubnej dzia­
łalności antyfaszystowskiej — nato­
miast jego najbliższymi współpracow 
nikami są: Carlo Manzia, b. kierow­
nik faszystowskiej organizacji mło­
dzieżowej „Ballili“, wykluczonej w 
swoim czasie za faszystowski charak­
ter ze Związku Katolickich Organi­
zacji Harcerskich oraz Pasqualle 
Pennisi, b. profesor doktryny faszy­
stowskiej na uniwersytecie w Mezza- 
sowa podczas hitlerowskiego reżimu 
„Włoskiej Republiki Socjalnej“.

Tych kilka nazwisk nie wyczer­
puje naturalnie wszystkich „tajem­
nic Watykanu". Przykłady te jed­
nak wystarczająco uzasadniają 
przypuszczenie, że papież nie tylko 
był, ale i nadal będzie „źle infor­
mowany" o sprawach polskich.

Marian Brandys.

Mniej Karpiny-więcej terpentyny
dzięki wynalazczości robotnika

W fabryce przetworów chemicznych 
w Rzeszowskiem, b. robotnik, a obec­
nie kier, wydziału produkcji, Bartło­
miej Mastela dokonał poważnych ule­
pszeń przy przeróbce karpiny na ka­
lafonię i terpentynę. Ulepszenia da­
ją duże oszczędności w zużyciu su­
rowca, przy czym wzrasta poważnie 
wydajność terpentyny.

Wynalazca otrzymał specjalną pre­
mię.

Kromcholca i występy skrzypka Ale­
ksandra Płocka.

W Muzeum Narodowym w War­
szawie otwarta będzie wystawa sztu­
ki ludowej czeskiej i słowackiej, na 
której znany historyk czeski, prof. 
Karol Hotek wygłosi cykl odczytów. 
W Toruniu otwarta 
tece uniwersyteckiej 
ki czechosłowackiej.

Do Czechosłowacji 
spół Domu Wojska Polskiego w peł­
nym składzie, Ewa Bandrowska-Tur- 
ska, która da recitale w zakładach 
pracy, pianiści Henryk Sztompka i 
Z. Szymonowicz oraz śpiewak Ser­
giusz Adamczewski.

W Pradze otwarta będzie wystawa 
retrospektywna sztuki polskiej 19 i 
20 w. oraz plakatu polskiego.

W dn. 10 marca w obu krajach 
przyznane będą nagrody za najlepsze 
przekłady ich dzieł literackich.

W czasie „Tygodnia“ wyświetlane 
będą filmy i opublikowane specjal­
ne artykuły w czasopismach.

będzie w biblio- 
wystawa książ-

udaje się ze-

1218

Centrala Handlowo -Techniczna
Rzemiosła 1 Przemysłu Prywatnego Metalowego 1 Elektrotechnicznego

zatrudni':
1) INISłPfEKTORA FINANSOWEGO

z dokładną znajomością księgowości,
2) Kierownika Wydziału Ogólno-Organizacyjnego
3) Pracownika Referatu Gospodarczego.

Oferty składać do Zarządu ul. Emilii Plater 20 — II piętro. K 943-1

ze znajomością jednolitego planu 
kont 1 przebitkowej księgowości 
do Centrali w Warszawie, oraa 

uzdrowisk państwowych 

zatrudni natychmiast 
Naczelna Dyrekcja „Polskie Uzdro­
wiska. Zgłoszenia piśmienne, lub 
osobiste z podaniem życiorysu na­
leży składać do P. P. „Polskie 
Uzdrowiska“ Warszawa, ul. Cbo- 
cimska 24 — Wydział Personalny.
 K 915-0

Orkiestra
Ihsdia Czechosłowackiego 
przybywa do Polski

Orkiestra symfoniczna Radia Cze­
chosłowackiego zaprezentuje się nam 
na dłuższym objeździe koncertowym 
po kraju. Pierwszy jej występ odbę­
dzie się w Katowicach 22 b.m., po 
czym koncertować będzie w Krako­
wie, Warszawie, Poznaniu i Łodzi 
pod batutą dwu świetnych dyrygen­
tów: Aloisa Klimy i Karela Ancerla. 
Każdy z nich opracował własny pro­
gram, składający się z najcelniej­
szych dzieł muzyki czeskiej i pol­
skiej, przy czym Alois Klima popro­
wadzi w Warszawie w dniu 24 b. m. 
między in. koncert f-moll Fr. Szope­
na z występem pianistki Very Rep- 
kowej. (wr)

często potraktowane polifonicznie,, 
wymagają dużej muzykalności od 
wykonawców. Rola orkiestry w tej 
operze jest szczególnie ważna, orkie­
stra bowiem nie ogranicza się tu do 
akompaniamentu, lecz stanowi waż­
ny Czynnik wyrazu muzycznego. Bu­
dowa partytury jest bardzo precy­
zyjna, zawiera wiele subtelnych 
efektów i wymaga bardzo staranne­
go przygotowania.

Wystawienie „Wesela Figara“ na 
otwarcie działu operowego Filhar­
monii Stołecznej należy uznać za 
sukces artystyczny dużej miary. 
Strona muzyczna widowiska została 
przygotowana przez Zygmunta Lato- 
szewskiego bez zarzutu. Już od 
pierwszych taktów uwertury czuło 
się „lwi pazur“ kierownika muzycz­
nego opery.

Insoeńizator 1 reżyser dąży do po­
kazania w bohaterach komedii ży­
wych ludzi, ich prawdziwych trosk 
i radości, ich ludzkich charakterów. 
Nie przeszkadza temu jaskrawo gro­
teskowe potraktowanie postaci dru­
gorzędnych (Dr. Bartolo, Basilio, 
Marcelina, ogrodnik Antonio). Ca­
łość utrzymana była w jednolitym 
stylu. Pewne zastrzeżenia pod tym 
względem budzi tylko taniec hisz-

pański w III-lm akcie. Odnosi się 
wrażenie, że „hiszpańskość“ środo­
wiska zarówno w komedii, jak 1 w 
operze dość umowna, została tu po­
traktowana zbyt dosłownie.

Z wykonawców na pierwszy plan 
wysuwa się Krystyna Brenoczy 
(Cherubin). Śpiewaczka ta posiada 
doskonałe warunki głosowe, dużą 
muzykalność i nerw sceniczny. Nie 
ustępowały jej wykonawczynie po­
zostałych ról kobiecych: Hrabiny 
(Joanna Krysińska) i Zuzanny. Ta 
ostatnia rola obsadzona jest przez 
dwie artystki. Słyszeliśmy Marię Do- 
browolską-Gruszczyńską, której uda­
ło się stworzyć postać żywej, pełnej 
temperamentu, figlarnej, lecz w grun­
cie szlachetnej subretki. Halina Stec­
ka (Marcelina) i Halina Mickiewicz de 
Larsac nie miały wiele pola do popi­
su .Wielkopańskim Hrabią był Bole­
sław Jankowski, nieco sztywnym Fi­
garo — Robert Sauk. Obaj odśpiewali 
swoje partie znakomicie.

Scenograf Jan Hawryłkiewlcz zbu­
dował dekoracje wszystkich czterech 
aktów z różnie ustawionych tych 
samych fragmentów. W ten sposób 
udało mu się osiągnąć jedność stylu. 
Kostiumy estetyczne 1 przyjemne w 
barwie. (A. H.).

41/ POWODZI wiadomości z kra- 
’’ ju i zagranicy, jakie praynosl 

cc dzień prasa, uszła z pewnością na­
szej uwadze drobna wzmianka, za­
mieszczona zresztą drobnym drukiem
1 to na ostatnich stronach dzienni­
ków. — Treść tej wzmianki była 
następująca: „W roku 1948 zelektry­
fikowano (w Polsce) ogółem 1218 
wsi".

Informacja ta zasługuje ze wszech 
miar na specjalną uwagę i ma szcze­
gólną wymowę, którą podkreśla ze­
stawienie takich faktów: W CIĄGU 
CAŁEGO 20-TO LECIA MIĘDZY­
WOJENNEGO (1918 — 1939 R.) ZO­
STAŁO ZELEKTRYFIKOWANE W 
POLSCE OGÓŁEM ZALEDWIE 1000 
WSI, OBECNIE W JEDNYM TYL­
KO ROKU (1948) — ZELEKTRYFI­
KOWALIŚMY 1218 WSI.

To porównanie starczy zamiast dłu­
gich wywodów i rozważań na temat 
upośledzenia wsi polskiej pod wzglę­
dem elektryfikacji przed wojną i 
niezmiernie szybkiego rozwoju elek­
tryfikacji wiejskiej w Polsce Odro­
dzonej. — Nie mówi ono jednak o 
wysiłku finansowym i organizacyj­
nym, jaki potrzebny był, aby w jed­
nym tylko roku światło elektryczne 
mogło zabłysnąć w 1218 wsiach.

A wysiłek ten był niemały. Trze­
ba ibyło między innymi odbudować 
względnie wybudować od nowa oko­
ło półtora tysiąca km. linii wyso­
kiego napięcia i blisko 4 tys. km. linii 
niskiego napięcia, około 1000 stacji i 
podstacji transformatorowych. Na­
kłady Inwestycyjne poniesione przez 
państwo w związku z elektryfikacją 
wsi wynosiły w r. 1948 — przeszło
2 miliardy zł.

Państwo Ludowe nie szczędzi 
ków, aby w możliwie szybkim 
sio podnieść stan elektryfikacji 
ju a w szczególności rozszerzyć 
elektryczną w tych ośrodkach 
Ju.

śród 
cza- 
kra- 
sieć 
kra- 

które w okresie międzywojen­
nym były w całkowitym zapomnie-

niu i zaniedbaniu. — Dotyczy U 
przede wszystkim wschodnich obsza­
rów naszego kraju a wsi polskiej w 
szczególności. — Znaczenie elektry­
fikacji wsi nie ogranicza się bowiem 
tylko do podniesienia gospodarki 
rolnej na wyższy poziom techniczny.

Elektryczność na wsi to większa 
liczba świetlic, klubów, kin, teatrów 
a wreszcie, co jest szczególnie waż­
ne —• to szeroka sieć radiowa. —- 
Praed wojną radio na wsi było 
rzadkością.

Dość zaznaczyć, że w r. 1939 na 
tysiąo mieszkańców wsi przypadało 
u nas zaledwie 12 radioabonentów.— 
Obectnie w ciągu Jednego miesiąca 
radiiafonizuje się u nas więcej wsi 
niż na przestrzeni 3 lat przed woj- 

.— Akcja radiofonizacyjna obję­
ła już przeszło 4 tysiące wsi, a gło­
śniki radiowe otrzymało blisko 139 
tysięcy zagród wiejskich.

GT AK więc ten właśnie zespół 
* czyników zarówno natury ma­

terialnej (gospodarczej) jak i du­
chowej (oświata i kultura) na roz­
wój których wpływa bezpośrednio 
lub pośrednio stopień elektryfikacji 
kraju, sprawił, że zagadnienie to 
szczególnie w odniesieniu do okrę­
gów wiejskich zostało u nas obecnie 
postawione tak mocno i wykazuje 
tak imponujący rozwój.

1218 wsi zelektryfikowanych w 
ciągu 1948 1 800 wsi zelektzryfiko- 
wanydh w r. 1947, a więc dwukro­
tnie większa liczba niż w ciągu mi­
nionych 20 lat międzywojennych, to 
jednak tylko początek tej wielkiej ak­
cji, którą rozszerzać będziemy plano­
wo w ciągu szeregu lat następnych, aż 
do chwili gdy łuczywo, kaganek czy 
lampa naftowa stanowić będzie na­
wet na wsi już tylko zabytek mu­
zealny, gdy pocztę pantoflową nawet 
w najbardziej „zabitej deskami* 
miejscowości zastąpi radio, jako źró­
dło informacji. T. D,
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